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REAGAN l BUSH KANDYDATAMI GOP
Z. Suzuki Premierem Japonii

Samaranch Nowym 
Prezesem Komitetu 

Olimpijskiego
Moskwa. (UPI) — Nowoobrany pre­

zes Międzynarodowego Komitetu 
Olimpijskiego — instytucji wzbudza­
jącej często poważne kontrowersje 
— Juan Antoni Samaranch, oświad­
czył, że “nie jest zadowolony z prze­
prowadzonego przez Stany Zjedn. boj­
kotu Olimpiady. Przyrzekł on jedno­
cześnie zachowanie wspólnoty ruchu 
olimpijskiego.

Samaranch — ambasador Hisz­
panii w Moskwie, który wybrany zo­
stał następcą lorda Killanin’a — Łsta- 
rał się jednakże zająć stanowisko 
jak najbardziej dyplomatyczne, uni­
kając bezpośredniego wymienienia 
Stanów Zjedn. Nowy prezes Komitetu 
Olimpijskiego skrytykował bojkot 
ogólnie. W wyniku przeprowadzonego 
bojkotu, liczba państw uczestniczą­
cych w igrzyskach w Moskwie — jest 
najniższą z ostatnich trzech olimpiad.

Samaranch wybrany został preze­
sem na dzień przed swymi 60. uro­
dzinami. Głosowanie odbyło się w spo­
sób tajny, niemal tak — jak na Pa­
pieża. Nowy prezes Komitetu Olim­
pijskiego oświadczył, że zamierza 
ustąpić ze stanowiska ambasadora 
Hiszpanii w Rosji.

Chińskie Umizgi 
Do Dalaj Lamy

Według doniesień z Hongkongu, re­
żym w Pekinie chętnie widziałby po­
wrót tybetańskiego Dalej Lamy do 
Tybebu. Obecnie żyje on od 21 lat 
na emigracji w Indiach, dokąd schro­
nił się, gdy chińskie siły zbrojne do­
konały najazdu na Tybet.

W Pekinie istnieją obawy, że Dalaj
Lama i ponad 100,000 żyjących za­

granicą Tybetańczyków może być 
użytych przez Indie czy też przez 
. . . Sowiety do podjęcia akcji na 
rzecz obalenia chińskiej kontroli w 
Tybecie.

Istnieją też przypuszczenia, że za­
rysowuje się pewne zbliżenie między 
“władcą-bogiem” Dalaj Lama i Pe­
kinem. Chińczycy nie prowadzą już 
przeciw Dalaj Lamie kampanii pro­
pagandowej, przeprowadzili zmiany 
w lokalnej administracji w Tybecie, 
jak też mają być skłonni do przy­
znania Tybetowi pewnej autonomii.

Znamienne, że ostatnio różne dele­
gacje tybetańskich emigrantów od- 
wiedziały Tybet, badając sytuację na 
miejscu. Sądzi się, że nawet sam 
Dalaj Lama może odwiedzić Tybet 
jesienią tego roku.

Ekstradycja Terrorystek
Pięć zachodnich Niemek aresztowa­

nych w Paryżu w maju deportowano 
z Francji do NRF, gdzie będą oskar­
żone o przynależność do “Czerwonej 
Armii” i o działalność terrorystyczną. 
Odesłano je do Monachium francu­
skim samolotem wojskowym w 24 
godziny po decyzji rządu, który zgo­
dził się na ich ekstradycję. Dwie z 
nich są najbardziej poszukiwanymi 
terrorystkami zachodnioniemieckimi 
i osadzone zostały w najściślej strze­
żonym więzieniu bawarskim. Trzy 
pozostałych odesłano do zach. Berli­
na do dyspozycji tamtejszej prokura­
tury.

Dolar Spada
Londyn (UPI) - Wartość dolara 

spadła nieznacznie na wszystkich 
giełdach zagranicznych. W Londynie 
z $2.3725 do 2.3735 f. szt., w Zurychu 
z $1.6040 do 1.5945 fr.szw.

Równocześnie cena złota w Zurychu 
wzrosła z $625 do $629.50 za uncję. 
Podobnie układały się ceny na innych 
giełdach.

Rekordowa Inflacja
Inflacja w Brazylii osiągnęła 99.2% 

w skali rocznej. Jest to przeszło 5% 
więcej niż w końcu ubiegłego roku.

Ito Ministrem
Spraw 
Zagranicznych
Nowy Premier 
Utrzyma Związki 
z U.S.A, i Chinami
Tokio (UPI) — Względnie mało zna­

ny polityk japoński Zenko Suzuki (69 
lat) został wybrany premierem rządu 
Japonii. Wybór nie był niespodzianką, 
ponieważ dzień wcześniej został on 
wybrany przywódcą Partii Liberalno 
Demokratycznej. Ponieważ partia po­
siada większość w Parlamencie po­
wierzenie mu szefostwa rządu było 
tylko formalnością. Premiera wybie­
ra parlament. Suzuki otrzymał 291 z 
509 głosów.

Gdy przewodniczący Hajime Fu­
kuda ogłaszał wynik glosowania, Su­
zuki powstał i trzy razy skłonił gło­
wę, dziękując w ten sposób za za­
ufanie. W przemówieniu akceptacyj- 
nym Suzuki zapewnił, że będzie kon­
tynuował politykę zagraniczną swego 
poprzednika Masayoshi Ohira, który 
zmarł nagle na zawał serca. Będzie 
starał się utrzymać silną więź ze 
Stanami Zjednoczonymi, Chinami i 
Europą Zachodnią.

Według doniesień prasowych pre­
mier Suzuki powierzył p.o. premiera 
po śmierci Ohiry, Masayoshi Ito, tekę 
ministra spraw zagranicznych. Nie 
potwierdzono jeszcze oficjalnie donie­
sień, że ministrem handlu zagranicz­
nego został Rokusuke Tanaka, bliski 
współpracownik zmarłego premiera 
Ohira.

Partia Liberalno Demokratyczna 
(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

35 Rannych, 
15 Aresztowanych 

w Miami
Miami. (UPI) — W czasie nowej 

fali rozruchów, jakie objęły murzyń­
ską dzielnicę Liberty City w Miami, 
conajmniej 35 osób odniosło obraże­
nia. Ubiegłej nocy panował tu wpra­
wdzie względny spokój, ale nie obe­
szło się bez sporadycznych wypad­
ków obrzucania przechodniów kamie­
niami i strzelaniny.

Strzały oddane przez strzelców z 
ukrycia zraniły dwóch mężczyzn, po­
licjantkę raniono kamieniem, a ban­
da czarnych nastolatków zbiła 76- 
letniego białego mężczyznę. Przeje­
żdżający przez murzyńską dzielnicę 
autobus obrzucono kamieniami i bu­
telkami.

Władze podały do wiadomości, że 
ponad 35 osób odniosło obrażenia, 
w tym sześciu policjantów. Areszto­
wano około 15 osób, w większości 
nastolatków.

W środę aresztowano również dwóch 
białych: 21-letniego Roberta F. Mag- 
nuscona i 22-letniego Thomasa War­
rena Thompsona. Policja przyłapała 
ich na ostrzeliwaniu sklepu spożyw­
czego, stanowiącego własność Murzy­
nów. Jedna z kul omal nie trafiła 
kasjera.

Letnie wykłady prowadzone w 18 
szkołach dzielnicy Liberty City, zosta­
ły w ostatnich dniach zawieszone. 
Mają one być podjęte w dniu dzi­
siejszym.

Joe Keefe, rzecznik policji powia­
tu Dade oświadczył, że oderwane wy­
padki strzelaniny, jakie zanotowano 
w ciągu środy, miały głównie miej­
sce na terenie osiedla, podlegające­
go opiece społecznej, Scott Public 
Housing Project.

“Za każdym razem, jak tylko prze­
jeżdżamy przez tę dzielnicę, jeste­
śmy ostrzeliwani” — stwierdził jeden 
z policjantów.

W połowie maja w dzielnicy mu­
rzyńskiej Miami miały miejsce trwa­
jące trzy dni rozruchy, które przy­
niosły poważne zniszczenia.

NIEPOKALANÓW — KOŚCIÓŁ.

Reakcja 
Muskie’go Na 
Platformę GOP

Washington. (UPI) — Sekretarz 
stanu Edmund Muskie, atakując je­
den z punktów platformy republikań­
skiej — apel o ustanowienie supre­
macji militarnej — włączył się w 
kampanię polityczną w charakterze 
obrońcy i rzecznika polityki zagrani­
cznej rządu.

Wszczął on debatę zatytułowaną 
przez siebie “polityka przez małe 
p”. Muskie zaatakował w środę po­
stulat zawarty w platformie wybor­
czej GOP — apel o ustanowienie 
supremacji militarnej — oświadcza­
jąc, że zrealizowanie go “pociągnę­
łoby za sobą niesamowite koszta, 
stając się jednoczenie punktem wyj­
ścia wyścigu zbrojeń”. Sekretarz sta­
nu dodał, że wprowadzanie w życie 
programu proponowanego przez repu­
blikanów przyczyniłoby się do unie­
możliwienia ralizacji traktatów decy­
dujących o kontroli zbrojeń z Sowie­
tami.

Muskie oświadczył, że doktryna za­
chowania równorzędności w dziedzi­
nie broni nuklearnych, została przez 
naród amerykański zaakceptowana. 
Przyjęły ją również cztery ostatnie 
rządy, zarówno republikańskie, jak i 
demokratyczne.

Myśli swe wyraził Muskie w cza­
sie 45-minutowego wywiadu.

“Rola moja polegać będzie na wznie­
sieniu czegoś do polityki zagranicznej, 
a nie do polemiki”, stwierdził sekre­
tarz stanu.

Odpowiadając na zarzut postawio­
ny przez b. sekretarza stanu Hen­
ry Kissingera, który stwierdził, że 
amerykańska polityka zagraniczna 
jest niekonsekwentna, Muskie 
oświadczył, iż jego poprzednik nie 
bierze pod uwagę faktu, że zmiany, 
jakie zaszły w polityce zagranicznej 
prowadzonej przez Cartera — nastą­
piły w wyniku sowieckiej inwazji 
Afganistanu.

Anderson w Londynie
Londyn. (UPI) — Niezależny kan­

dydat na prezydenta, kongr. .John 
Anderson oświadczył, że kandydatura 
b. prez. G. Forda na wiceprezyden­
ta przy boku Reagana wzmocniłaby 
zespół republikański, czyniąc go tru­
dnym do pokonania. Anderson wie­
rzy, że “ticket” Reagan-Bush jest 
do pokonania i dlatego wraca do 
Ameryki, by podjąć energiczną kam­
panię, ponieważ jako “alternatywa” 
Reagana ma szanse zwycięstwa.

Anderson konferował 35 minut z pre­
mierem W. Brytanii, Margaret That­
cher, pół godziny z min. spraw zagr. 
lordem Carrington.

Ludność Indii
Indie liczą obecnie 659 min mie­

szkańców. Jest to o 100 min więcej 
niż przed 10 laty.

Kard. J.F. Dearden 
Zrezygnował 

Ze Swego Urzędu 
Detroit (UPI) — Kardynał John F.

Dearden zrezygnował ze stanowiska 
ordynariusza w siódmej co do wiel­
kości na terenie całego kraju, kato­
lickiej diecezji w Detroit.

Powiadamiając, że nadal będzie 
kontynuował swoją pracę dla 1.2 min. 
detroickich katolików, kardynał po­
wiedział: “Będę robił tak dużo jak 
pozwoli mi na to czas i siły.

Nie zamierzam zakupić fotela na 
biegunach i bezczynnie siedzieć na 
werandzie”.

72-letni Dearden, pierwszy prezes 
Krajowej Konferencji Biskupów Ka­
tolickich, uważany za duchowego li­
dera kościoła amerykańskiego, zrezy­
gnował z urzędu ze względu na słaby 
stan zdrowia, który — według jego 
własnych słów — “przeszkadzał mu 
w energicznym kierowaniu sprawami 
kościoła od chwili, kiedy dostał ataku 
serca w kwietniu, 1977 r.”

Dearden został mianowany arcybi­
skupem przez papieża Jana XXIII w 
1958 r. a kardynałem przez papieża 
Pawła VI w 1960 r.

Wybór jego następcy będzie trwał 
6 miesięcy.

Deficyt Zamiast 
Nadwyżek

Washington (UPI). — W przyszłym 
tygodniu prez. Carter prześle Kongre­
sowi plan budżetowy na przyszły rok 
fiskalny, nie zawierający jednak 
wzmianek na temat proponowanych 
cięć podatkowych i wykazujący de­
ficyt zamiast oczekiwanych nadwy­
żek.

W marcu, prezydent zapowiadał 
możliwość osiągnięcia nadwyżek wy­
sokości $16.5 miliarda, jednakże po 
pierwszym półroczu okazało się, że 
ze względu na recesję, zwiększenie 
wydatków Departamentu Obrony oraz 
odrzucenie jego propozycji o wprowa­
dzeniu dodatkowych opłat za impor­
towaną ropę, budżet miał deficyt od 
$25 do $30 miliardów.

Przedstawiciele rządu utrzymują, 
że prezydent nosi się z zamiarem 
zmniejszenia podatków w przyszłym 
roku, nie chce jednak ogłosić swego 
planu teraz, ze względu na stanowisko 
republikanów naciskających na na­
tychmiastowe wprowadzenie cięć.

Nowa Fala
Egzekucji w Iranie

Teheran. (UPI) — W różnych mia­
stach Iranu przeprowadzono egzeku­
cje 26 ludzi. Wśród nich znajdował 
się gen. Hushang Hatam, b. szef 
sztabu, oskarżony o organizowanie 
demonstracji i “mordowanie patrio­
tów walczących z reżimem szacha”. 
Większość powieszonych lub rozstrze­
lanych była oskarżona o handel nar­
kotykami lub działalność “przeciw 
rewolucji”.
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ACLU Podejmuje 
Próbę Wstrzymania 

Rejestracji
Amerykański Związek Praw Cywil­

nych (ACLU) podjął kolejną próbę 
nie dopuszczenia do rejestracji męż­
czyzn w wieku poborowym.

Adwokaci ACLU złożyli do sądu 
wniosek, w którym utrzymują, że za­
opatrzenie form rejestracyjnych w 
rubrykę, gdzie należy wpisać numer 
“social security” stanowi przekro­
czenie tzw. “privacy act.”

Przedstawiciel organizacji powia­
domił sąd o rozmowach na ten temat 
z komisją poborową, która stwierdziła, 
że jest już zbyt późno na zmianę form.

Zgodnie z warunkami “privacy act” 
obywatel ma prawo do odmowy ujaw­
nienia tego numeru jeśli prawo fede­
ralne wyraźnie nie podkreśla koniecz­
ności wypisania go na jakimś doku­
mencie.

“Ponieważ przepisy komisji pobo­
rowej nie wymagają ujawnienia tego 
numeru, zatem osoba rejestrująca 
się, nie musi tego robić, a rząd nie 
ma prawa do karania jej za taką 
decyzję.”—czytamy w konkluzji 
wniosku.

George Bush
ta została zdementowana.

Reagan, wbrew tradycji, osobiście 
udał się na konwencje aby ogłosić 
swój wybór i wytłumaczyć jego po­
wody.

Na konwencji panowało tak wielkie 
przekonanie o wyborze Forda, że ża­
den z innych kandydatów nie wierzył 
już w swoją wygrana.

O rzekomej zgodzie Forda na pro­
pozycję Reagana, G. Bush dowiedział 
się w momencie kiedy szedł na po­
dium skąd miał wygłosić przemó­
wienie.

Doniesienia mówią, że Gerald Ford 
osobiście udał się do kwatery Rea­
gana aby powiadomić go o decyzji 
nie przyjęcia wiceprezydentury.

Poinformowane źródła donoszą, że 
Ford gotów był przyjąć nominację, 
pod warunkiem, że jego obowiązki

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Niespodziewana 
Fortuna

(UPI) — Ekspert sztuk pięknych 
z londyńskiej firmy aukcyjne 
“Sotheby Parke Bernet” został 
wezwany do skromnego domu w 
zachodniej części Anglii aby doko­
nać wyceny obrazu.

Nie obraz jednak, lecz przypad­
kowo zauważony w ogrodzie stary 
gazon przykuł jego uwagę.

Okazało się, że jest to biało- 
niebieski dzban z okresu Ming, 
wykonany w Chinach w 15 wieku.

Dzban został sprzedany za sumę 
$690,855 nabywcy z “dalekiego 
wschodu,” jak wyjaśnili właściciele 
firmy aukcyjnej.

Poprzedni właściciel nie zdawał 
sobie oczywiście sprawy z war­
tości swego rzekomego gazonu.

Gotówkę przyjął z wielkim zado­
woleniem.

Zaskoczenie
Wyborem 
G. Busha
Po Pogłoskach 
o Zgodzie Forda
Na Przyjęcie Nominacji
Detroit. (UPI) — Wczoraj Ronald 

Reagan formalnie otrzymał nomina­
cję GOP-u na kandydata do prezy­
dentury.

Liderzy delegacji z poszczególnych 
stanów, podchodzili kolejno do mikro­
fonu aby ogłosić swój wybór.

John Anderson, niezależny kandy­
dat do prezydentury otrzymał 37 gło­
sów, George Bush 13 a Annę Arm-

Teheran (UPI) — Amerykańscy 
zakładnicy rozpoczęli 257 dzień w wię­
zieniu. Jeden z wpływowych duchow­
nych muzułmańskich, prof. Ale Teh- 
rani, w wywiadzie prasowym potępił 
uwięzienie personelu ambasady ame­
rykańskiej. Cytując “świętą księgę” 
islamu “Koran,” Tehrani oświadczył, 
że wszystkie zawarte umowy obowią­
zują jak długo nie zostaną wypowie­
dziane. Umowa genewska, o trakto­
waniu przedstawicieli dyplomatycz­
nych obcych państw obowiązywała 
Iran w chwili zajęcia ambasady 
przez “studentów.” Uwięzienie per­
sonelu ambasady było więc pogwałce­
niem praw islamu.

Tehrani jest jednym z współtwór­
ców Republiki Islamskiej i współ­
autorem nowej konstytucji.

Władze bezpieczeństwa Republiki 
Islamskiej Iranu korzystając z zam­
knięcia granic, “polują” na podej­
rzanych o udział w spisku, który rze­
komo zmierzał do obalenia obecnego 
reżimu, zamordowania Khomeiniego 
i powierzenia rządów b. premierowi 
Bakhtiar’owi, przebywającemu we 
Francji. Liczba aresztowanych prze­
kroczyła 600 osób.

“Wieszający sędzia” Sadegh Khal- 
khali oświadczył, że nie będzie miał 
litości dla oskarżonych. Według człon­
ków Komitetu Rewolucyjnego prowa­
dzących śledztwo, spiskowcy zamie­
rzali także wysadzić w powietrze szy­
by naftowe (?). Wobec tego władze 
muszą wyłowić wszystkich spiskow­
ców ukrywających się w kraju by 
im uniemożliwić zniszczenie najwięk­
szego bogactwa kraju, mówią przed­
stawiciele Komitetu Rewolucyjnego. 
Rozprawy przed trybunałami rewolu­
cyjnymi przeciw spiskowcom mają 
rozpocząć się jeszcze w tym tygodniu.

Ronald Reagan
prezydenta, byłego prezydenta US, 
Geralda Forda.

Kilku delegatów miało niejakie 
wątpliwości co do zgodnej współpracy 
obydwu kandydatów, w przypadku 
gdyby wygrali jesienne wybory.

Uważali oni, że doświadczenie oby­
dwu polityków jest zbyt duże aby 
jeden drugiemu zechciał się podpo­
rządkować.

Jednakże większość określała tę 
parę jako “idealny zespół.”

Niemal wszyscy byli przekonani 
o wyborze G. Forda.

Najlepiej poinformowani republika­
nie roznieśli wiadomość jakoby Ford 
wyraził zgodę na propozycję Reagana.

W dwie godziny później pogłoska

Uwięzienie 
Dyplomatów 
Bezprawiem

strong 1.
Resztę, spośród 1,994 możliwych 

oddano na Reagana.
Przez cały wczorajszy dzień mó­

wiono, że Reagan wybrał na wice-
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Na tę uroczystość zapraszamy Sta­
rą, Nową i Najnowszą Emigrację.

FIAT 127 P/1050 .............
FIAT “RITMO” 65 P/1300

ŚWIEŻE OWOCE I JARZYNY 
PO ZNIŻONYCH CENACH! 
Także artykuły groseryjne 

FARMER’S MARKET 
1670 W. DIVISION ST.

Linia Autobusową TRAILWAYS wnosi podanie do Międzystanowej 
Komisji Handlowej z prośbą o pozwolenie na kurs ich autobusów 
między CHICAGO i MILWAUKEE oraz innymi punktami na tej 
trasie.
Jeśli uważasz że obsługa TRAILWAYS będzie korzystna dla Ciebie i 
udzielisz poparcia tej prośbie, to zadzwoń na numer 726-9538, od 
8:30 rano do 5:00 pp.Łod poniedziałku do piątku.

Nie za paczki wysyłane do jeńców 
polskich, czy za szpital połowy w 
Anglii. I nie za setki tysięcy dolarów 
wyłożonych na polskę kulturę, sztukę 
lub katedrę języka polskiego na Uni­
wersytecie w Chicago. I wreszcie, nie 
za tysiące dolarów złożonych na po­
moc Polakom w obozach wysiedleń­
ców. Ale za serca Polek-Amerykanek 
włożone w pracę, która pozwoliła to 
wszystko wykonać.

By choć częściowo wyrazić uznanie 
za to wszystko, Legion Młodych Po­
lek, gdyż o tej organizacji mowa, 
zostanie uhonorowany przez Stowa­
rzyszenie Samopomocy Nowej Emi­
gracji.

My wszyscy, tak dawni jeńcy, jak 
wysiedleńcy, czy żołnierze polscy, w 
Anglii, jesteśmy tej organizacji win­
ni, lub zawdzięczamy dużo.

Wręczenie dyplomu uznania nastąpi 
na pikniku Stowarzyszenia Samopo­
mocy 20 lipca w Ogrodzie Woźniaka, 
2536 S. Blue Island Ave. (przy West­
ern Ave.).

Historyczne 
Dokumenty 

Przekazała NRD 
Do Archiwów PRL

W rezultacie osiągniętego porozu­
mienia Niemcy Wschodnie przekaza­
ły do PRL pewną ilość historycz­
nych dokumentów, które znajdowały 
się* przed wojną w pruskim archiwum 
we Wrocławiu.

Odnalażł się m.in. wielkiej warto­
ści najstarszy rękopis ze zbiorów 
wrocławskich i jeden z najstarszych 
rękopisów w Polsce — akt wydany 
w 1117 r. przez Mieszka Starego 
zatwierdzający zmianę nazw wsi Bo- 
gumów i Zwrócona na wieś Słup. 
Dokument ten opatrzony jest piękną 
pieczęcią woskową z odciśniętą syl­
wetką jeźdźca na koniu.

Bardzo cennym dokumentem jest 
także bulla papieża Grzegorza IX 
z 1235 r. potwierdzająca pokój zawar­
ty między Henrykiem Brodatym i 
jego synem Henrykiem Pobożnym 
a Konradem Mazowieckim.

Jubileusz Szkoły
Przed pięćdziesięciu laty w Nałę­

czowie powstała szkoła spółdzielczo­
ści rolniczej, pierwsza tego typu pla­
cówka oświatowa w Polsce między­
wojennej. Zorganizowany zaś w tym 
czasie przez nauczycieli niedzielny 
uniwersytet ludowy “Placówka” dla 
młodzieży z okolicznych wsi, poza 
kształceniem w zawodzie rolniczym, 
przygotował też do działalności spo­
łeczno-politycznej i kulturalnej.

Historię i dotychczasowy dorobek 
nałęczowskiej placówki przypomnia­
no podczas zjazdu jej absolwentów 
— ze wszystkich roczników. Szkole 
nadano imię Zygmunta Chmielewskie­
go — jej organizatora, pierwszego 
dyrektora i znanego teoretyka pol­
skiego ruchu, spółdzielczego.

DETROIT. — Były prezydent Gerald Ford zdmuchuje świecę 
na urodzinowym torcie trzymanym przez małżonkę Betty. 
Ford rozpoczął 67-ty rok życia w dniu otwarcia Konwencji 
Partii Republikańskiej. (UPI)

UBEZPIECZENIA
SAMOCHODOWE 
NA ŻYCIE

OD OGNIA
DZWOŃ PO POLSKU
LUB ANGIELSKU:

Stefańczyk lobt
486-0443

3908 W. DIVEBSEY

prezentów i pożyczek uzyskanych 
zamian za pełnienie roli gospodarza 
w przyjęciach wydawanych na cześć 
libijskich delegacji, wygłaszanie prze­
mówień i towarzyszenia im w pod­
różach po Stanach Zjednoczonych.

Carter poinformował, że $20 tys., 
które otrzymał od Libii w styczniu 
i następne $200,000 dostarczone mu 
w kwietniu, były częścią $500,000 po­
życzki, mimo, że nigdy przedtem nie 
podpisywał żadnych dokumentów o 
warunkach takiej pożyczki.

Wśród prezentów wręczonych bratu 
prezydenta przez dygnitarzy libij­
skich, znalazły się — według oceny 
samego obdarowanego — 4 złote bran- 
zolety, każda wartości $100, siodło 
wartości $2,000, ozdobny talerz za $100, 
ceremonialny miecz wartości $50, 
ubranie za $150 i lalka ludowa war­
tości $150.

Jego wycieczka do Libii, którą od­
był w towarzystwie swego współpra­
cownika, Henry Colemana w paź­
dzierniku 1978 roku, kosztowała Libię 
$3,900 a podróż wraz z żoną, synem 
i Colemanem we wrześniu 1979 roku — 
$9,780.

Rola Billy Cartera w kontaktach 
z Libijczykami została określona je­
dynie jako “.pełnienie obowiązków 
“gospodarza” na terenie Stanów Zjed­
noczonych w celu przedstawienia 
Amerykanom Libii jako państwa trze­
ciego świata, potencjalnie przyjaźnie 
nastawionego do U.S. i zaintereso­
wanego rozszerzeniem kontaktów han­
dlowych ze Stanami..

“Biały Dom uchylił się od wszel­
kich komentarzy na temat rejestracji 
Billy Cartera jako “współpracownika” 
obcego rządu”.

Całe wydarzenie uważamy za pry­
watną sprawę między Departamen­
tem Sprawiedliwości a Billy Carte­
rem, który przypadkowo jest bratem 
prezydenta.

Sprawa ta nie dotyczy prezydenta 
i jego rządu, dlatego też nie zamie­
rzamy publikować żadnego oświad­
czenia, — powiedział przedstawiciel 
Białego Domu.

Tymczasem Billy Carter utrzymu­
je, że nie oferował Libii żadnych in­
nych usług poza czystą przyjaźnią 
i wyraża “ubolewania”, że Departa­
ment Sprawiedliwości uznał za słusz­
ne interpretowanie jego “południowej 
gościnności za przekroczenie pra­
wa”.

Rejestrując się jako “zagraniczny 
agent” Billy powiedział, że uczyni] 
to wyłącznie po to, aby “zaoszczędzić 
czas i wydatki sądu”.

W dalszym ciągu nie ma sobie nic 
do zarzucenia i uważa swoje postę­
powanie za “całkiemnormalne”.

“Washington Post” doniósł o jego 
rzekomych kontaktach z kompanią 
Charter Oil Co., twierdząc, że swo­
jego czasu Billy Carter oferował jej 
swoją pomoc w uzyskaniu większej 
ilości surowej ropy naftowej z Libii.

Na zarzut ten Billy odpowiedział: 
“Miałem przyjacielski stosunek do 
rządu libijskiego. Mimo to, nigdy nie 
pracowałem na jego rzecz, nie usiło­
wałem używać swoich wpływów, któ­
rych zresztą nie posiadam”.

Jednakże podczas wywiadu telewi­
zyjnego Billy Carter przyznał, że uwa­
ża, że Libia nigdy nie zaprosiła by 
go do siebie, gdyby nie był bratem 
prezydenta USA ani też nie usiłowała 
by zaskarbić sobie jego przyjaźni.

Zapytany czy nie sądzi, że sprawa 
ta może zaszkodzić prezydentowi w 
wyborach, powiedział: “Mam na­
dzieję, że nie.

Nie widzę ku temu żadnego powodu. 
On jest prezydentem, a ja jego bra­
tem.

Mówi się przecież, że wybierać mo­
żemy przyjaciół, nie krewnych”.

UWAGA! UWAGA! UWAGA!1

POLAMER MA DO SPRZEDAŻY PRZEZ PKO:

KOUBA’S
Domowej Roboty “Hickory” wędzona

KIEŁBASA
5715 W. Cermak Rd., Cicero

(dawniej Emily’s Foods of 26th Street, Chicago)

"POLACY 
BADACZE AMERYKI"

Tomasz J. Turley
Książka o Polakach, którzy swoją wiedzą i energią 
walnie przyczynili się do poznania geografii i ucy­
wilizowania Ameryki.
Liczne ilustracje, ponad 50 map, spis literatury, 
obszerny skrót w języku angielskim, indeks osobowy, 
stanowią cenne uzupełnienie tej książki.

!* Autor, b. prof, geologii i geografii Tomasz J. Turley 
zamieszcza liczne prace o polskich osiągnięciach w '

- nauce i technice.

Cena $2.75, pocztą $3.00
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

6100 N. CICERO AVE. CHICAGO, ILL. 60646
(Na C.O.D. nie wysyłamy.)

KSIĄŻKA UKAZUJĄCĄ
POLSKI WKŁAD 

DO ROZWOJU STANÓW ZJEDNOCZONYCH

CENA $4,200
CENA $5,100

Ilość Bardzo Ograniczona
Zainteresowanych prosimy o bezzwłoczne skontaktowanie się telefonicznie lub osobiście 
z biurami Polamer.

POLAMER
BIURA PODRÓŻY I CENTRALA WYSYŁEK

1113 N. ASHLAND, Chicago, HI. 60622 Tel. 342-9851 i 342-9870 
3101 MILWAUKEE, Chicago, 111. 60618 Tel. 478-3540

, własny parking z tyłu A 1

TU MOŻNA WYSŁAĆ WSZYSTKO
WYSYŁKA PACZEK LOTNICZYCH i MORSKICH PO CENACH NIŻSZYCH NIŻ NA POCZCIE.

BILETY, PRZEDŁUŻENIA PASZPORTÓW, ZAPROSZENIA DO USA, TŁUMACZENIA NOTARIALNE
Po bliższe informacje oraz adresy naszych oddziałów w Chicago telefonujcie lub wstąpcie do naszej Centrali w 
godzinach: poniedziałki, czwartki, piątki 10 — 8 wiecz., wtorki 10 — 6 wiecz., soboty 10 — 4 ppł., niedzielę 
10 — 2 ppł., w środy zamknięte.

Billy Carter Ujawnił Wysokość 
Prezentów i “Pożyczek” Od Libii

Washington (UPI) — Departament 
Sprawiedliwości złożył oskarżenie 
przeciw bratu Prezydenta U.S., Billy 
Carterowi, który uchylił się od obo­
wiązku złożenia informacji na temat 
“prezentów” pobieranych od rządu 
libijskiego, dopuszczając się tym sa­
mym przekroczenia aktu “rejestracji 
agentów zagranicznych”.

Jednocześnie departament wypełnił 
“dekret ugody” na podstawie które­
go, Billy Carter został zobowiązany 
do zarejestrowania się i otrzymał za­
kaz pogwałcania aktu w przyszłości.

Carter przyjął dekret nie przyzna­
jąc się do przekroczenia przepisów 
aktu w przeszłości i złożył papiery 
rejestracyjne.

Brat prezydenta ujawnił wysokość

Legion Młodych Polek 
Zostanie Wyróżniony

Polonia Restituta, to największe 
odznaczenie, nadawał Rząd Wolnej 
Polski za nadzwyczajne zasługi w sto­
sunku do Narodu lub Państwa na 
wniosek Kapituły.

Dziś, niestety, nie ma Kapituły i 
nie ma odznaczenia. A szkoda. Jest 
bowiem organizacja, która zasłużyła 
na takie właśnie odznaczenie.

) 1980
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Prof. Dobraniecki nie bez zdziwienia zauważył w jego 
twarzy i w spuszczonych powiekach wyraz wzruszenia. Sam 
zresztą był wzruszony, jak i publiczność. Jeden z sędziów 
raz po raz nieznacznie ocierał zgiętym palcem kąciki oczu. 
Drugi siedział z oczyma wbitymi w papiery.

Wyrok uniewinniający zdawał się być przesądzony, tym 
bardziej, że prokurator zrezygnował z repliki.

— Oskarżonemu przysługuje prawo głosu — powiedział 
przewodniczący.

Antoni Kosiba nie poruszył się.
— Ma pan prawo ostatniego słowa — potrząsnął go za 

łokieć mecenas Korczyński.
— Ja nic.. ’ ni< - mam do powiedzenia. Wszystko mi 

jedno... \
I Usiadł.
Gdyby czyjekolwiek oczy zwróciły się w tej chwili na 

profesora Dobranieckiego, zdziwiłby się każdy. Profesor zbladł 
nagle, zrobił ruch, jakby chciał zerwać się z krzesła i otworzył 
usta...

Lecz nikt tego nie zauważył. Właśnie wszyscy wstawali, 
gdyż sędziowie udawali się na naradę. Po ich wyjściu głośne 
rozmowy wypełniły salę. Wiele osób otoczyło Korczyńskiego, 
winszując mu świetnie przeprowadzonej obrony. Niektórzy 
wyszli na korytarz, by wypalić papierosa.

Profesor Dobraniecki poszedł za nimi. Drżały mu ręce, 
gdy wyjmował papierośnicę. Wyszukał pustą ławeczkę w dal­
szym kącie i ciężko na nią opadł.

Tak. Poznał go, wiedział teraz na pewno: znachor Antoni 
Kosiba był kiedyś profesorem Rafałem Wilczurem.

— Ten głos!
O, nigdy nie zapomni tego głosu. Latami przecie wsłuchi­

wał się w jego brzmienie. Najpierw jako młody student 
medycyny, później jako asystent, wreszcie jako początkujący 
lekarz, przygarnięty przez wielkiego uczonego.. . Jakże mógł 
nie poznać tych rysów od razu! Jakże mógł nie widzieć ich 
pod tym szpakowatym zarostem!

Ba! Jakimż głupcem był już wcześniej, gdy jeszcze nie 
widział Antoniego Kosiby, gdy tylko zdumiony oglądał ślady 
pooperacyjne na jego pacjentach! Pojąć nie mógł, by wiejski 
znachor tak genialnie umiał dokonywać tak złożonych zabie­
gów, przed którymi zawahałby się on sam, profesor Do­
braniecki.

— Powinienem był od razu poznać w tym jego rękę! 
Cóż za głupiec ze mnie!

A miał przecież i inne poszlaki w tym kierunku. Między 
badanymi znajdowała się ta panienka operowana na wgniecenie 
podstawy czaszki. Dobranieckiego wprawdzie zastanowiło jej 
nazwisko: — Wilczurówna, ale w pośpiecju nie pomyślał o 
wypytaniu dziewczyny. Nazwisko to zresztą było dość częste, 
sam miał kilku pacjentów Wilczurów. Jednak należało zasta­
nowić się. Wiek tej Wilczurówny zdaje się odpowiadałby 
wiekowi córki profesora Wilczura... Gdy zniknęła wraz z 
matką z warszawskiego horyzontu, miała lat.. . siedem. 
Tak, to jasne...

— To nie mogło być przypadkowe! Znachor Kosiba... 
i ona.

Profesor odrzucił niezapalonego papierosa i przetarł 
czoło. Było wilgotne.

— Więc nie umarł, więc nie został zabity!
Ukrył się tu na kresach w przebraniu chłopskim i pod 

cudzym nazwiskiem, ukrył się razem z córką, lecz dlaczego 
jej nazwiska również nie zmienił?... Dlaczego ojciec i córka 
udawali tu obcych względem siebie ludzi?...

Teraz przypomniał sobie słowa, wypowiedziane doń przez 
tę panienkę podczas badania:

— Stryjcio Antoni okazał mi więcej poświęcenia, niż tego 
można byłoby oczekiwać od prawdziwego stryja.

Po co ta komedia?... No, i jej ojciec! Wystarczyłoby 
przecież by wstał i powiedział:

— Miałem prawo operować i leczyć. Nie jestem znachorem 
Kosibą. Jestem profesorem Rafałem Wilczurem.

Byłby wolny.
— Więc dlaczego tak kurczowo trzyma się swej fałszywej 

skóry? Mógł ujawnić swoje prawdziwe nazwisko już w pierwszej 
instancji, a wołał przyjąć wyrok skazujący na trzy lata.

Gdyby profesor Dobraniecki nie znał tak dobrze swego 
dawnego szefa i nauczyciela, jak go znał, pomyślałby może, 
iż do ukrywania się skłoniło Wilczura jakieś popełnione 
przestępstwo czy zbrodnia. Ale i teraz wzruszyłby tylko 
ramionami, gdyby mu ktoś podobną myśl podsunął.

Nie, tu musiała kryć się jakaś głębsza tajemnica.
Jak żywe obudziły się w pamięci owe dni, pierwsze dni 

po zniknięciu profesora. Czyżby rzekoma ucieczka pani Beaty 
z córką i zaginięcie później profesora Rafała było ukartowaną 
komedią?... Jakież były tedy jej motywy?... Zostawili 
swoje bogactwo, swoją pozycję, jego sławę — wszystko. I 
uciekli, ale w jakim celu?

Pozytywny umysł Dobranieckiego nie znosił żadnego 
tłumaczenia, którego nie dałoby się ugruntować jakimkolwiek 
logicznymi przesłankami, którego nie wyjaśniałyby normalne, 
ludzkie pobudki działania.

Teraz jednak nie miał czasu na rozwiązywanie zagadek. 
Lada chwila wyrok będzie ogłoszony. Oczywiście, będzie to 
wyrok uniewinniający, ale może być i skazujący.

— Moim obowiązkiem jest natychmiast zawiadomić ad­
wokat i zażądać wznowienia rozprawy, by zeznać, kogo 
poznałem w znachorze Kosibie.

Dobraniecki przygryzł wargi i powtórzył:
— Tak, to mój obowiązek.
Nie poruszył się jednak. Zbyt szybko tłoczyły się myśli, 

zbyt gwałtownie narastały w wyobraźni następstwa.
Przed powzięciem decyzji, należało trzeźwo i gruntownie 

wszystko posegregować, przefiltrować ułożyć... No, i prze­
widzieć konsekwencje. Nie lubił, nie umiał działać na ślepo 
pod wpływem impulsów.

—Przede wszystkim opanować się — mruknął do siebie z 
taką intonacją, jakiej używał do poskramiania nerwowych 
pacjentów.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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Wpływ Rozbudowy Przemysłu 
Paliw Syntetycznych 

Na Zmiany Socjalno-Ekonomiczne
W “US News & World Report” ukazał 
się artykuł na temat możliwości pro­
dukcji paliw syntetycznych i trudno­
ści w rozwijaniu tej gałęzi przemysłu. 

Najbardziej zagorzałymi i wywie­
rającymi największy wpływ na de- 
dezyzje ustawodawców, przeciwnika­
mi wytwarzania paliw z węgla i łup­
ków bitumicznych są tzw. “environ­
mentalists” czyli zwolennicy ochrony 
naturalnego środowiska.

Uważają oni, że zanieczyszczenia 
powstałe podczas produkcji synte­
tycznych paliw mogą w poważnym 
stopniu przyczynić się do zmiany oto­
czenia i zagrozić zbiornikom 
wodnym.

Twierdząc, że wprowadzenie w ży­
cie wszystkich planów oszczędności 
środków energetycznych oraz położe­
nie nacisku na większe wykorzysta­
nie energii słonecznej w zupełności 
wystarczyłoby na potrzeby krajowe, 
“environmentalists” zapowiedzieli 
podjęcie ostrej walki przeciw rozwo­
jowi przemysłu paliw syntetycznych.

Tymczasem ustawa przyznająca 
$20 miliardów w subsydiach i gwa­
rancjach pożyczkowych kompaniom 
pragnącym rozpocząć prodkucję tego 
rodzaju paliw,', stanowiła olbrzymi 
krok do rozbudowy przemysłu synte­
tycznego. Pieniędze^e zostaną prze­
kazane producentom w ciągu naj­
bliższych 4 lat. Do roku 1995 rząd 
federalny przeznaczy naHen cel do­
datkowe $68 miliardów.

Głównym zadaniem programu jest 
rozwinięcie całkowicie nowego prze­
mysłu w stopniu pozwalającym na 
produkcję benzyny i gazu syntetycz­
nego, w ilości stanowiącej ekwiwalent 
500,000 baryłek ropy dziennie około 
1987 roku i 2 milionów baryłek dzien­
nie w 1992 r. W chwili obecnej dzienne 
zużycie ropy w Stanach Zjednoczo­
nych wynosi 17 milionów baryłek.

Eksperci, wskazując na istnienie 
olbrzymich rezerw źródeł energetycz­
nych i dostępu do technologii oraz 
podwojenie ceny ropy w ostatnim 
roku przez importerów tego cennego 
surowca twierdzą, że paliwa synte­
tyczne z powodzeniem będą konkuro­
wały z importowaną ropą.

Mimo, że w Stanach istnieje już kil­
ka eksperymentalnych zakładów 
sztucznych paliw i gazu, produkcja 
na wielką skalę rozpocznie się dopiero 
wówczas, kiedy dojdzie do eksploata­
cji gruntów położonych u styku Colo­
rado, Wyoming i Utah. Obejmujący 
16,500 mil kwadratowych rejon, boga­
ty w łupki bitumiczne, posiada więcej 
ropy niż znane rezerwy światowe.

Przynajmniej 16 kompanii podjęło 
projekty wydobywania ropy. Więk­
szość zainteresowana jest niewielkim 
obszarem, znanym jako Piceance 
Basin w powiecie Rio Blanco w Kolo­
rado. Obliczono, że rezerwy te zawie­
rają 164 miliardów baryłek ropy w 
pokładach grubości 1,500 stóp.

Mimo, że początkowe koszty pro­
dukcji ocenia się na do $45 za baryłkę, 
niektóre badania wskazują na możli­
wość poddawania łupków dalszej 
przeróbce, w cenie poniżej $30 za 
baryłkę. W chwili obecnej przeciętna 
cena jednej baryłki ropy sprowadza­
nej do Stanów Zjednoczonych wynosi 
$32.82.

Najbardziej ambitny program roz­
woju paliw syntetycznych podjęła 
kompania Exxon Corp., która ostatnio 
zapłaciła $400 milionów za przystą­
pienie do wspólnych prac z Tosco 
Corporation. Obydwie firmy mają na­
dzieje na doprowadzenie produkcji 
46,000 baryłek ropy dziennie około 
1985 roku.

Przedstawiciele Exxon, opierając 
się na badaniach prowadzonych przez 
zatrudnionych tam specjalistów, 
twierdzą, że US są w stanie rozbu­
dować przemysł paliw syntetycznych, 
z produkcją 15 milionów baryłek 
dziennie około 2010 roku.

Osiem milionów baryłek uzyska się 
z zasobów w zachodnim Kolorado i 
Utah, siedem milionów z przeróbki 
węgla z pokładów położonych pod 
rzeką Powder we wschodniej części 
Wyoming, Montanie i w obydwu Da­
kotach.

Biorąc pod uwagę obecną kon-
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mieszkanie wśród drzew, 
domowa kuchnia polska.

Telef. (616) 849-1233 
Adres: U.S. Hagar Shores 

Mich. 49039

sumpcję ropy, tak rozbudowana pro­
dukcja syntetycznych środków ener­
getycznych pozwoliłaby Stanom na 
wywieranie wpływów na ceny ekspor­
terów naturalnego gazu i ropy.

Osiągnięcie tego celu naturalnego 
gazu i ropy. Osiągnięcie tego celu 
wymagałoby jednak nakładów $800 
miliardów w ciągu następnych 30 lat.

Przedstawiciel Exxon Corp., Clif­
ford C. Garvin, jr. uważa, że zebranie 
tej sumy nie stanowiłoby specjalnego 
problemu dla prywatnych kompanii, 
które już teraz wydają niemal tyle 
samo na eksploatację i przeróbkę 
surowców z naturalnych źródeł ener­
getycznych.

Bardziej niż gigantyczne inwesty­
cje niepokoi ludzi fakt, że rozwinięcie 
tego planu na tak masową skalę, mo­
głoby na zawsze zmienić wygląd, eko­
nomię i strukturę społeczną Zachodu.

W przemyśle syntetycznych paliw 
znalazłoby zatrudnienie 870,000 ludzi, 
480 tys. w kopalnictwie i 390 tys. 
w rafineriach, a więc więcej niż w 
chwili obecnej pracuje przy wydoby­
ciu węgla, gazu, ropy i w rafineriach.

U szczytu rozwoju zatrudnienie 
przy konstrukcji i planowaniu zna­
lazłoby dodatkowych 250,000 osób.

Prezes Exxon Corp. Randall Meyer 
uważa, że w ciągu 30 lat ta nowa 
gałąź przemysłu doprowadziłoby do 
znacznego wzrostu zatrudnienia, po­
wyżej obecnego poziomu.

60% osób więcej znalazłoby pracę w 
kopalnictwie, 55% w rafineriach, 15% 
przy pracach konstrukcyjnych i 35% 
w odnośnych zawodach inżynier­
skich. W Kolorado, gdzie planuje się 
przeróbkę 8 min baryłek dziennie mu­
siano by wybudować 150 rafinerii. 
Ludność w powiatach Rio Blanco i 
Garfield wzrosłaby z 25,000 do 1.5 
miliona ludzi pod koniec lat osiem­
dziesiątych.

Ażeby stworzyć im odpowiednie wa­
runki życia, trzeba by wybudować ca­
łe nowe osiedla łącznie ze szkołami, 
sklepami, systemem wodnym, zakła­
dami usługowymi, ośrodkami zdro­
wia itd.

Zapotrzebowanie na wodę wzrosło­
by znacznie nie tyle ze względu na 
potrzeby ludności co na potrzeby 
przemysłu. Do produkcji jednej ba­
ryłki ropy z łupków bitumicznych i 
węgla zużywa się od 2 do 4 baryłek 
wody.

Do sprowadzenia olbrzymich ilości 
s.wody z rzek Kolorado, Missouri i in­
nych, konieczna byłaby budowa sieci 
kanałów, akweduktów i rezerwuarów. 
Plany rozbudowy przemysłu paliw 
syntetycznych wzbudzają protesty 
zwolenników ochrony naturalnego 
środowiska.

Nazywając propozycję Exxon Corp, 
“całkowicie nierealistycznymi,” 
Paula Phillips, adwokat organizacji 
Environmental Defense Fund z Den­
ver powiedziała: “Zasoby wody nie 
wystarcza na tego rodzaju produkcję. 
Wpływ na zmiany natury socjalno- 
ekonomicznej byłby tak olbrzymi, że 
pozostaje poza wyobraźnią ludzką.”

Bandery 
“Batorego”

Z okazji jubileuszu 50-lecia żeglu­
gi przez Atlantyk i “Dni Morza”, 
na “Stefanie Batorym” odbyło się 
spotkanie kapitanów i zasłużonych 
członków załogi m/s “Batory”.

Miłym akcentem uroczystości, byłe 
przekazanie do Izby Pamięci Polskich 
Linii Oceanicznych dwóch bander — 
przez przybyłego z Anglii komandora 
w stanie spoczynku British Royal 
Navy, Wiliama Keye i przez ostat­
niego intendenta statku, Henryka 
Szenka. Pierwszą banderę nosił m/s 
“Stefan Batory” przez całą II woj­
nę światową, jako statek szczęśliwy, 
rozśpiewany i rodzinny, a drugą po 
wojnie, do momentu przekazania go 
na złom w Hongkongu, w lipcu 1971 
roku.

Wypadek Na Budowie 
W Afryce Południowej
Johannesburg, Afryka Południowa 

(UPI) — Około 300 czarnych pracow­
ników zatrudnionych przy budowie 
niezwykle ważnej wytwórni sztucznego 
paliwa (przetwarzającego węgiel), 
podpaliło dwie ciężarówki. Jedna oso­
ba, znajdująca się wewnątrz cięża­
rówki spaliła się doszczętnie. Podpa­
lenie stanowiło przejaw reakcji na 
krążące plotki, iż żołnierze zabili jed­
nego z robotników.

Rzecznik fabryki oświadczył, że 
plotki te są pozbawione podstaw. 
Stwierdził on, że robotnik znaleziony 
został w sobotę w stanie nietrzeźwym 
i odesłany do domu, gdzie znaleziono 
go w niedzielę rano bez życia.

L. P. Farina Kandyduje 
Na Urząd Aldermana 36 Wardy

ELECT
' OU1SP. FARINA

Komityman Regularnej Organizacji Demokratycznej 36-ej 
Wardy, Louis Garippo (po lewej), przewodniczy w stojącej 
owacji, aby uhonorować Benjamina Adamowskiego (po prawej) 
na ostatnim zebraniu Demokratycznej Organizacji Wardowej.

Adamowski jest obecnie przewodniczącym komitetu oby­
watelskiego dla wyboru Louis P. Farina, aldermanem 36-ej 
wardy.

Ziemi Grozi Zbytnie Ocieplenie
Grupa klimatologów amerykań­

skich przedłożyła komisji energii 
Senatu USA sprawozdanie, ostrzega­
jące przed groźbą ekologicznej za­
głady Ziemi od intensywnego spala­
nia węgla i ropy naftowenej.

W okresie 40-50 lat — stwierdza 
sprawozdanie — akumulacja węgla 
w atmosferze może spowodować tzw. 
“greenhouse effects” (czyli efekt cie­
plarni) — zjawisko znacznego ocie­
plenia Ziemi, w konsekwencji zaś 
stopnienia pokrywy lodów polarnych, 
podniesienia się poziomu oceanów, 
zalewania miast przybrzeżnych.

Eksperci całego świata starają się 
określić, w jakim tempie przebiega 
akumulacja dwutlenku węgla w at­
mosferze spowodowana spalaniem 
paliw stałych i płynnych, tym samym

$30,000 Na Fundację 
Im. M. Kopernika

Fundacja im. Mikołaja Kopernika 
podała do wiadomości, że ostatnio, 
znana w Chicago instytucja Robert 
R. McCormick Charitable Fund zło­
żyła $30,000 na polskp-amerykańskie 
centrum kulturalno społeczne przy 
5216 W. Lawrence Ave., w Chicago.

Przyznanie tej poważnej dotacji 
przez McCormick Charitable Trust, 
podobnie jak poprzednio przez inne 
amerykańskie organizacje charyta­
tywne, świadczy, że Fundacja Ko­
pernika potrafiła przekonać społeczeń­
stwo amerykańskie, iż w Chicago 
potrzebne jest takie centrum kultu­
ralno społeczne, oraz że Fundacja 
Kopernika zdobyła sobie zaufanie po­
ważnych instytucji amerykańskich.

Ostateczna jednak realizacja pro­
jektu centrum, a ściślej tempo w 
jakim ta realizacja będzie postępo­
wała, zależeć będzie od tego, w 
jakim stopniu Polonia okaże się ofiar­
ną.

Dotacje, które można potrącać od 
podatków, należy przesyłać na adres: 
Copernicus Foundation, 5216 W. Law­
rence Ave., Chicago, IL., 60630. 
Telefon: 777-8898.

Rocznica Konsekracji 
Biskupiej

W kaplicy Cudownego Obrazu Ma­
tki Boskiej na Jasnej Górze ks. kar­
dynał — Prymas Stefan Wyszyński 
odprawi Mszę św. w 34 rocznicę 
konsekracji biskupiej. 34 lata temu 
ówczesny nominat na ordynariusza 
diecezji lubelskiej, ks. Stefan Wyszyń­
ski otrzymał z rąk ówczesnego ks. 
Prymasa kardynała Augusta Hlonda 
sakrę biskupią.

Dr Shulkin 
w Programie 
Radiowym

Dr Neil H. Shulkin, prezes firmy 
Dental Development Services, Inc., 
posiadającej swe biura w Deerfield, 
Illinois oraz prezes “The Dental 
Store” w Deerfield, Elk Grove Vil­
lage oraz w Chicago przy Logan 
Square, Lincoln Square i Portage 
Park — wystąpił w programie ra­
diowym Wandy Wells, nadawanym 
ze stacji WCFL, 2 lipca br., aby 
przedyskutować najnowsze sposoby 
leczenia zębów.

Oprócz tego dr Shulkin przeprowa­
dził wywiad z przedstawicielami 
krajowych publikacji dentystycznych, 
omawiając różne plany opieki denty­
stycznej.

Szczegółów w tej sprawie można 
zasięgnąć bezpośrednio od dr. Neil 
H. Shulkin, telefonując na numer 
312-498-3366.

(R.M.) 

zaś stwierdzić postępowanie procesu 
ocieplenia Ziemi i powodowanych 
przez ten proces zjawisk.

Według danych raportu sporządzo­
nego przez ameryk. akademię iiauk, 
koncentracja dwutlenku węgla w at­
mosferze wynosi 333 cząsteczki na mi­
lion. Jednym ze środków zapobiegaw­
czych tej groźbie jest — zdaniem 
wielu badaczy — akcja zalesienia wie­
lu obszarów. Poza zadrzewieniem nie­
zmiernie ważne jest “użyźnianie” 
oceanów tak, aby wody ich mogły 
absorbować większe niż dotychczas 
ilości dwutlenku węgla. Nauka jednak 
nie rozporządza skutecznymi metoda­
mi takiego masowego zasilania ob­
szarów wodnych w środki pochłania­
jące szkodliwe produkty.

Piknik Klubów Polskich
Komitet Zbierania Funduszów na 

kupno Domu Klubowego, w niedzielę, 
27 lipca urządza piknik w ogrodzie 
Woźniaka, pnr. 2530 Blue Island. Po­
czątek o godz. 1 po poi.

Życzeniem naszym jest kupno do­
mu, aby Zw. Klubów Polskich mógł 
prowadzić klasy śpiewu i tańca dla 
naszej dziatwy, a także urządzać 
inne imprezy dla naszych członków 
i Polonii. Dochód z Pikniku przezna­
czamy na ten <eel. Gra orkiestra 
“Kujawiak”. Smaczne polskie potra­
wy; bufet obficie zaopatrzony. Pro­
simy o poparcie tej imprezy. Pod­
czas pikniku będą różne premie.

Wstęp $3. Młodzież do lat 12 — 
wstęp wolny.

Piknik Samopomocy
W niedzielę, 20 lipca odbędzie się 

Piknik Stowarzyszenia Samopomocy 
Nowej Emigracji Polskiej w Ogrodzie 
Woźniaka, 2530 S. Blue Island. Po­
czątek o godz. 1-szej po poł.

Popularna orkiestra “Wawele” za­
dowoli chętnych do tańca, a dobra 
kuchnia i wybór trunków też ma swo­
ją wymowę. Jak komu dopisze szczę­
ście, to wygra aparat telewizyjny 
lub coś z innych cennych fantów.

Kierownikiem Pikniku jest znany 
powszechnie i łubiany Jan Bieżanow- 
ski z Wydziału Opieki.

Na Pikniku wyróżnimy w tym 
roku Legion Młodych Polek za ich 
piękną pracę społeczną, za szerzenie 
kultury i tradycji polskiej, za nie­
zwykłą, nieporównywalną ofiarność 
na rzecz Narodu Polskiego, za ich 
wrażliwość na cele charytatywne i 
żywy udział w życiu Polonii Ame­
rykańskiej.

Wielki Karnawał 
w Parafii 

Św. Stanisława B. i M.
Na gruntach parafialnych przy Bel­

den i Lorel Ave. rozpocznie się w 
czwartek, 17 lipca i trwał będzie do 
niedzieli 27 lipca włącznie “Wielki 
Karnawał”. Wiele urozmaiconych 
rozrywek: gry, jazdy, huśtawki, na­
poje chłodzące. Do tańca grać będzie 
codziennie inny zespół Polka Band. 
Zapraszamy wszystkich parafian i 
okoliczną Polonię. Dochód przezna­
czony na cele kościelne.

Zabawa Towarzyska 
Polskiej Opieki Społ.

Oddział I Polskiej Opieki Społecznej 
urządza Zabawę Towarzyską połączo­
ną z obiadem i loterią fantową w dniu 
20 sierpnia, o godz. 11:30 rano w 
sali Pressman Hall, 5717 S. Kedzie 
Ąve. Prosimy o wzięcie udziału w za­
bawie wszystkie członkinie wraz z 
rodzinami jak również i naszych przy­
jaciół. Dochód z zabawy przeznaczo­
ny na cele charytatywne.

J. Ostasz, prez.; J. Sobieraj-Rut- 
kowska.sekr.

Wiadomości z Town of Lake
Kalendarz Zebrań Towarzystw 

Przy Gminie 143-ej ZNP
1— Gmina 143 ZNP w każdy pierw­

szy poniedziałek miesiąca w sali Jul. 
Słowackiego, 1700 west 48-ma ulica, 
o ogdzinie 7:30 wiecz.

2— Tow. Niepodległość Grupa 768 
ZNP w każdy 2-gi poniedziałek mie­
siąca, sala Słowackiego — o godz. 
7-ej wieczorem.

3— Tow. Wawel, Gr. 1400 ZNP - w 
3 poniedziałek miesiąca, w sali dolnej 
S.S. Piotra i Pawła, o godzinie 8-ej 
wieczorem.

4— Tow. Evergreen Park, Gr. 3082 
ZNP 2-ga środa miesiąca w Capitol 
Bldg., 95-ta i So. Pulaski Road, o 
godz. 8-ej wieczorem.

5— Tow Ks. Kordeckiego Gr. 353 
ZNPw każdą 3-cią środę miesiąca w 
sali dolnej S.S. Piotra w Pawła, o 
godz. 8-ej wieczorem.

6— Biała Róża, Grupa 2326 ZNP 
Każda 3 środa miesiąca, w sali Mar­
quette Field House, pokój 104, Pnr. 
6700 So. Kedzie Ave., o godz. 7 wie­
czorem.

7— Tow. Wisła, Gr. 1919 ZNP, 2-ga 
niedziela miesiąca w sali Plac. 14 
SWAP, 4139 S. Kedzie, o godzinie 2 po 
południu.

'8— Tow. Millenium, Gr. 3175 ZNP 
,2-ga niedziela miesiąca. Cornell Park, 
50-ta i So. Wood ulica, o godzinie 2-ej 
popołudniu.

9— Tow. Tad. Kościuszki, Gr. 943 
ZNP 3-cia niedziela, w sali Plac. 2-ej 
SWAP, przy 48-ej i So. Wood ulica, 
o godz. 2-ej po poł.

10— Tow. Boi. Chrobrego, Grupa 
’577 ZNP—w 4-tą niedzielę mieś., w 
sali Słowackiego, o godz. 1:30 po 
południu.

Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

Z Obozu Młodzieżowego 
w Yorkville, Ill.

W tę niedzielę, 20 lipca w naszym 
Obozie jest Dzień Okręgu 13-go ZNP. 
Przedstawiciele i goście z przyjaciół­
mi Okręgu 13-go ZNP zbierą się rów­
nież w Pawilonie im. M. Kopernika, 
o godz. 11:45 aby razem udać się na 
Mszę św. do kapliczki obozowej.

Dziewczynki, które kończą obozo­
wanie w tę niedzielę wezmą udział 
we Mszy św., ubrane w koszulki ZNP, 
prowadząc pochód przedstawicieli 
Okręgu 13-go ZNP.

Apelujemy do dziewczynek przeby­
wających na Obozie aby przypilnowa­
ły, żeby każde dziecko wzięło udział w 
pochodzie.

W niedzielę, 24 sierpnia w Obozie 
odbędzie się Dzień Związku Narodo­
wego Polskiego. W dniu tym odbę­
dzie się poświęcenie i rozwinięcie 
Sztandarów Stanów Zjednoczonych i 
Polskiego, ofiarowanych przez ZNP 
dla Obozu. Na tej uroczystości obecny 
będzie prezes ZNP Alojzy Mazewski. 
Administracja Obozowa wręczy ZNP 
plakietę z okazji 100-ej rocznicy zało­
żenia ZNP. Zapraszamy całą Polonię.

Po więcej informacji w sprawach 
obozowych prosimy telefonować 
553-7800, lub wieczorami 434-5213.

Za Zarząd: Art Trybek — prezes; 
Maria Józefiak, sekr.; Mieczysław A. 
Binkowski, dyr. od spraw dziecię­
cych.

Z Gminy 3 ZNP
W dniu 20 lipca, w niedzielę, 

Okręg 3 ZNP urządza wycieczkę do 
Obozu Młodzieżowego ZNP w York­
ville, Ill. Zarząd Gminy 3 ZNP ape­
luje do wszystkich delegatów i dele­
gatek a także przyjaciół o gremial­
ny udział w tej wycieczce. Dojazd 
do Obozu własnymi środkami trans­
portu. Spotykamy się wszyscy w nie­
dzielę w Obozie w Yorkville, aby 
wspólnie spędzić przyjemnie czas na 
świeżym powietrzu w gronie Rodzi­
ny Związkowej.

Tow. Wolność Ludu 
Gr. 2742 ZNP

Tow. Wolność Ludu, Gr. 2742 ZNP, 
urządza wycieczkę do Obozu Młodzie­
żowego w Yorkville, II., w niedzielę, 
20 lipca. Zbiórka o godzinie 8:30 rano 
na Armitage i Leavitt oraz na Mil­
waukee i Central Park Ave. Rezerwa­
cje przyjmujemy do dnia 15 lipca. 
Cena za przejazd autobusem $4.00 
od osoby, dla dzieci poniżej lat 12 — 
$2.00.

Prosimy członków o opłacenie po­
datku asekuracyjnego wprost do 
sekretarki Heleny M. Stermińskiej, 
2062 N. Leavitt ul., Chicago, U. 60647.

O zmianach adresu, prosimy zawia­
domić sekretarkę.

Zenon Ziółkowski, prezes; M. Ster- 
miński, sekretarz.

Odpust u Karmelitów 
w Munster, Indiana

W niedzielę, 20 lipca, Ojcowie Kar­
melici będą obchodzić Centralny Od­
pust ku czci Matki Bożej Szkaplerz­
nej. Uroczystą Sumę przed Grotą 
odprawi i wygłosi kazanie Jego 
Eks. Ks. Biskup Alfred L. Abramo­
wicz o godzinie 11:30.

Ojcowie Karmelici zapraszają całą 
,Polonię na uroczystość odpustową, 
by w ciszy karmelitańskiego parku 
rozważyć ważność nabożeństwa Ma­
ryjnego, oraz wyprosić dla siebie 
i innych potrzebne łaski. Nieszpory 
o godz. 3 po poł.

Adres: 1628 Ridge Road, Munster, 
Indiana. 46321; tel. (219) 838-5050.

O. Tomasz Balys

Dzień Okr. XIII ZNP 
w Yorkville, IL.

Komisarz Okręgu 13 ZNP, Józef 
Sikora oraz komisarka tegoż Okrę­
gu, Kazimiera Pytel zapraszają wszy­
stkich związkowców na dzień Okrę­
gu XIII ZNP, który odbędzie się w 
niedzielę, 20 lipca, w obozie w York­
ville.

Program artystyczny, jak oznaj­
mił kom. Sikora, spoczywa w rękach 
prof. Rudolfa Rygiel. Przewodniczą­
cym rozgrywek sportowych jest Jan 
Jabłoński. Przewidywany jest mecz 
gry w siatkówkę pomiędzy Okręgiem 
XII i XIII o puchar ufundowany 
przez Komitet Młodzieży i Sportu, 
którego przewodniczącym jest wice­
prezes ZNP Józef Gajda, który prze- 
każe nagrodę oraz Certyfikaty Uczest- 
nistwa w zawodach.

Komisarka Kazimiera Pytel wraz 
z niewiastami zajmą się poczęstun­
kiem. Celem Okręgu jest zaprosić 
jak najwięcej młodzieży do obozu 
w Yorkville.
1 Prosimy o gremialny udział we 
Mszy św., która odprawiona będzie 
w kapliczce obozowej o godz. 11:45 
przed południem. Apelujemy do Grup 
i Gmin ZNP o przybycie i spędze­
nia pięknego dnia w gronie Rodziny 
Związkowej.

- POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE W CHICAGO 

W KOLEJNOŚCI NADAWANIA
ROBERT LEWANDOWSKI

Stacja WŚBC 124TTKC
Codziennie 7-8:30 Rano

• 2-3 Po Pol. w Niedziele 
Robert Lewandowski, Właściciel

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 Dni w Tygodniu 

8:30-9:30 Rano

GŁOŚ POLONU 
WCEV 1450 AM
MIGAŁA COMMUNICATION CORP. 
Od Poniedziałku Do Soboty włącznie 

4:05 Do 6:00 Wieczorem 
Kierownicy i Anonserzy Audycji 

JOZEF, SŁAWA i JERZY MIGAŁA

“WIADOMOŚCI Z POLSKI 
O POLSCE” 

Właściciel Programu 
MARIAN CZERNIECKI 

Od Poniedziałku do Piątku 
Od 4:30-5:00 Po Poł. 

W Sobotę od 4:30-5:30 Po Poł. 
WOPA 1490 KC

“POLSKA W MUZYCE 
PIEŚNI I SŁOWIE” 

Stacja WOPA 
Od Poniedziałku do Piątku 

Włącznie 
5 do 5:30 Po Poł. 

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

GODZINA RÓŻAŃCOWA 
OJCA JUSTYNA 

WOPA 1490TKC
Sobota 7:30 Rano 

Niedziela 7:30 Wiecz.
O Kornelian Dende OFMC, Dyrektor

“UNCLE” HENRY CUKIERKA
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 

„Sobota 8-9 Rano i 1-2 Po Poł. 
WTAQ 1300 KC
Niedziela 8-9 Rano i 2-3 Po Poł.

CHET GULIŃSKI SHOW 
Stacja WOPA 1490 KC
Sobota 12-1 Niedziela 10-1
Stacja VVYLO 540 KC
Chet Guliński, Dyr. Programów

THE PIEROGI KING 
RADIO POLKA SHOWS 

WOPA ' 1490 KC
Sobota 1 do 2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Sobota 3 do 4 Po Poł.

WONX 1590 KC
Niedziela 8 do 9 Rano

“KŁOPOTY SIEKIERKÓW” 
Stacja WOPA 1490 KC

W Każdy Wtorek, Środę, 
Czwartek i Piątek 7-7:30 Wlecz. 

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELIŃSKI 

Anonserzy
PELAGIA I BRONISŁAW 

MROŻOWIE
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utopiony w szerokim, bo obejmującym basen

Karygodna Zwłoka

To i Owo
Tegoroczne prognozy światowego 

samochodowego wykazują, że Japonia

czesnymi, nie był możliwy, bez pogrą­
żenia ZSRR i świata w pełną wojnę 
atomową, grożącą zniszczeniem ludz­
kości.

Posunięcia sowieckie, jak ogłaszanie 
wycofania nieokreślonej liczby wojska 
z Afganistanu i jakoby jednej dywizji 
z NRD — nie zmieniają sytuacji, i z 
punktu widzenia bezpieczeństwa są 
bez znaczenia. Można je tylko zaliczyć 
do kategorii wojny psychologicznej.

lają. Haracz ten w większości wy­
padków nie był zresztą dobrowolny: 
kto chciał utrzymać się na intrat­
nej posadzie — musiał płacić.

Podobną sytuację ujawniono nie­
dawno na procesie Kombinatu Owo- 
cowo-Warzywniczego “Hortex”. Ajen­
ci, aby utrzymać się w prowadzo­
nych przez siebie placówkach — pła­
cili dyrektorowi naczelnemu, przy 
czym wchodziły w grę duże sumy. 
Wręczanie łapówek przez pracowni­
ków jednego przedsiębiorstwa na rzecz 
prawowników innego, z którym się 
kooperuje obrazują najlepiej sumy 
oferowane hurtownikom przez zaopa­
trzeniowców, kolejarzom przez trans­
portowców — np. za terminowe (!)

Podjęte zostały teoretyczne rozważania na te­
mat, w jaki sposób urządzić sytuację poli­
tyczno- gospodarczą w basenie Pacyfiku. Z 
konferencji, jaka odbyła się ostatnio w New 
Yorku, zorganizowana przez “Asia Society”, 
wynika, że narodziła się koncepcja “Wspól­
noty Pacyfiku”, a więc nowego tworu w za­
kresie współpracy państw, dla których Pacy­
fik jest obszarem zainteresowań z uwagi na 
ich interesy zarówno polityczne, jak i gospo­
darcze. Trudno jednak ocenić, czy i w jakich 
formach organizacyjnych można będzie stwo­
rzyć ową “Wspólnotę Pacyfiku”, gdyż w grę 
tu wchodzą potencjalne interesy różnych państw 
zajmujących różne postawy ideologiczne, jak 
też mających różne możliwości rozwoju gos­
podarczego.

Z relacji prasowych ną temat wspomnianej 
konferencji wynika, że w basenie Pacyfiku 
zarysowały się trzy grupy państw o różnym

10,59 miliona pojazdów, to jest o 10 procCnt 
więcej niż w roku ub. Oznacza to wyprzedzenie 
produkcji amerykańskiej, która przewiduje 10,4 
miliona pojazdów.

W dalszym ciągu zanosi się na zwiększony 
japoński nacisk na rynki zagraniczne. Zapo­
wiedziano rekordowy eksport 4,5 miliona 
samochodów, to jest o 6,8 procent więcej niż 
przed rokiem. USA i Europa Zachodnia mają 
być głównymi odbiorcami, jako że małe i 
oszczędne wozy japońskie znajdują coraz wię­
cej nabywców.

dominującymi byłyby Stany Zjednoczone i Ja­
ponia. Państwa ASEAN przypuszczają również, 
że włączenie się ich w ramy “Wspólnoty Pa­
cyfiku” mogłoby spowodować osłabienie po­
wiązań i współpracy, jakie państwa te potra­
fiły wypracować, właśnie tworząc ASEAN.

Koncepcja “Wspólnoty Pacyfiku” jest pro­
duktem intelektualnych rozważań, ale stała się 
atrakcyjna, skoro wywołała zainteresowanie 
różnych kół, politycznych, naukowych i gospo­
darczych, których przedstawiciele debatowali 
na konferencji “Asia Society”. Jest to jednak 
koncepcja bardzo teoretyczna i jak dotąd nie

podstawieńie wagonów ipt. Łapówki 
tego rodzaju mają na celu . . 
udoskonalenie organizacji pracy, któ­
ra kulejąc powoduje rozliczne kłopo­
ty w skali przedsiębiorstwa i całej 
gospodarki. W dążeniu do wykonania 
planu, jeśli pominąć ewentualne 
premie, czy nagrody, nie może być 
mowy o korzyści materialnej. Wrę­
czający z powyższych pobudek ła­
pówki z reguły tłumaczą się przed 
sądem, że działali dla dobra swego 
przedsiębiorstwa. Cele wydawałoby 
się szlachetne — w ogólnym rozra­
chunku — niezwykle szkodliwe spo­
łecznie. Przyczyniają się nie tylko 
do dezorganizacji gospodarki. Należy 
sobie postawić pytanie zasadnicze 
— skąd się biorą fundusze na ten 
cel? Nikt nie daje ich przecież z 
własnej kieszeni. Przestępstwo, ja­
kim jest wręczenie łapówki poprze­
dza zapewne szereg machinacji i 
oszustw innego typu (podstawianie 
fałszywych rachunków, tworzenie 
fikcyjnych funduszy, nagród itp.).

Wraz z rozpowszechnianiem się 
tego zjawiska, wzrosła też tolerancja 
społeczna wobec łapowników łapo­
wnictwa. Dzieje się tak przeważnie 
z każdym przejawem nieprawidłowo­
ści: zjawisko występujące powszech­
nie przestaje dziwić, zostaje niejako 
zaakceptowane, a nawet rozgrzesza­
ne. I chociaż sądy surowo karzą 
zarówno dających jak i biorących 
łapówki — zbyt mało mówi się o tym 
zjawisku w prasie i innych środkach 
masowego przekazu — by złamać 
naiwną wiarę ogółu w omnipotencję 
kary. Każdy wierzy, że właśnie jemu 
uda się kary uniknąć. Powoduje to 
swoistą demoralizację i ma daleko­
siężne skutki. Kto raz przełamał 
opór moralny i wyciągnął rękę po 
łapówkę — łatwo z niej nie zrezy­
gnuje. Podobnie, kto raz wręczył ła­
pówkę i uniknął tym sposobów kło­
potów — powtórzy ten manewr przy 
nadarzającej się okazji.

Autorka artykułu opublikowanego 
na ten temat w “Polityce” pisze w 
zakończeniu, że nie jest w stanie 
wskazać środków zaradczych prze­
ciwko łapownictwu. Stawia jednak 
słuszną tezę, że należy wreszcie za­
cząć budzić społeczną dezaprobatę w 
stosunku do łapownictwa. Można to, 
jej zdaniem, osiągnąć w długofalo­
wym procesie wychowawczym oraz 
w szerokim informowaniu społeczeń­
stwa o szkodliwych skutkach zjawi­
ska, w ujawnianiu procesów o ła­
pownictwo, bez względu na to, kogo 
one dotyczą. Wstydliwe przemilcza­
nie problemu przez władze może 
spowodować w przyszłości totalną 
korupcję społeczeństwa.

i rynku 
wyjdzie 

na pierwsze miejsce w produkcji pojazdów 
mechanicznych (osobowych, ciężarowych, auto-

tową, ale stać się także najważniejszym arty­
kułem eksportowym. Zagranica, szczególnie 
Japonia i kraje Europy Zachodniej wysyłają 
już do Washingtonu swoje misje z zadaniem 
zbadania możliwości zakupów amerykańskiego 
węgla, który ciągle leży w ziemi.

Gdy wreszcie zdobędziemy się na rozsądne 
rozwiązanie skomplikowanych przepisów 
prawnych i zaczniemy eksploatację “czarnych 
diamentów” w ilości niezbędnej do zastąpienia 
ropy naftowej i na eksport, wiemy, że ko­
leje w obecnym stanie nie będą zdolne do 
przewożenia ogromnych ilości węgla z kopalń 
do elektrowni, zakładów produkujących syn­
tetyczne paliwa i do portów. Odbudowa sys­
temu kolejowego, zaniedbanego w okresie mo- 
toromanii, będzie nawet kosztowniejsza jak 
dowa nowych kopalń węgla i zabierze wiele 
czasu.

Nasze porty są również nie przygotowane 
do znacznegó zwiększenia przeładunku węgla. 
Najkorzystniejszy jest przewóz węgla statkami 
o wyporności około 100,000 ton. Ani jeden 
port na Pacyfiku (eksport do Japonii) nie jest 
w stanie przyjmować tej wielkości statków. 
Nieliczne porty nad Atlantykiem dostatecznie 
głębokie by przyjmować statki do 100,000 
ton wyporności są już zatłoczone. Statki cze­
kają do 28 dni na załadowanie, co znacznie 
zwiększa koszt transportu, a tym samym węgla 
na rynkach europejskich.

Przemysł naftowy nie jest również bez winy. 
Znaczny procent kopalń węgla i terenów 
węglowych jest własnością wielkich koncer­
nów naftowych, które nie spieszą się z roz­
budową istniejących i budową nowych kopalń 
węgla, jak długo ciągną ogromne zyski z za­
opatrzenia kraju w ropę naftową. Płacimy za 
brak przewidywania i chciwość.

W Sowietach
Zachodnia prasa doniosła z Sowie­

tów, że w ub. miesiącu doszło do straj­
ku robotników w wielkich zakładach 
produkcji samochodów w rejonie 
Moskwy.

Strajk w zakładach Togliatti trwał 
dwa dni. Zakłady te zostały zbudo­
wane przez włoską kompanię Fiat i 
produkują samochody Łada, oparte 
na włoskiej licencji. Sowiety sprze­
dają te samochody zagranicę, zdoby­
wając przez to poważne sumy dola­
rowe.

Inne doniesienia głoszą, że ludność 
w Sowietach odczuwa brak żywności, 
zwłaszcza mięsa. Sytuacja żywno­
ściowa pogarsza się w wielu miastach 
i stąd władze podejmują wysiłki, aby 
opanować ją przede wszystkim w tych 
ośrodkach, w których będą odbywały 
się zawody olimpijskie, a więc Mosk­
wa, Tallin w Estonii, Leningrad. 
Mińsk i Kijów.

Uniezależnienie się od szejków arabskich 
przez zastąpienie ropy naftowej innymi su­
rowcami energetycznymi, których mamy pod 
dostatkiem, należy ciągle do pobożnych życzeń. 
Od pierwszego kryzysu energetycznego spowo­
dowanego embargiem zarządzonym przez Ara­
bów w odwet za popieranie Izraela, minęło 
sześć lat. W ciągu tych lat napisano wiele 
na temat konieczności zastąpienia ropy naf­
towej węglem i innymi surowcami. Trzej pre­
zydenci: Nixon, Ford i Carter poświęcili ener­
getyce sporo czasu. Każdy z nich przedłoży] 
Kongresowi swój plan uniezależnienia się od 
widzimisię szejków arabskich. Kongres pod 
wpływem różnych grup nacisku o sprzecznych 
z sobą interesach przez lata nie zdobył się 
na poważniejszą akcję.

Rewolucja w Iranie wywołała silny wstrząs. 
Co będzie, gdy rewolucja ogarnie także Arabię 
Saudyjską, która jest naszym największym 
dostawcą ropy naftowej?

Przez sześć lat od pierwszego kryzysu ener­
getycznego mówiliśmy dużo o ujemnych skut­
kach zależności od eksporterów ropy na po­
litykę zagraniczną; o tym, że import ropy 
powoduje deficyt handlowy i podważa war­
tość dolara, że podsyca inflację itp., a równo­
cześnie Kongres uchwalał coraz surowsze usta­
wy o ochronie naturalnego otoczenia, czystości 
powietrza i wody, które utrudniają i opóź­
niają zastąpienie ropy węglem i innymi su­
rowcami.

Po sześciu latach gadaniny kilka tygodni 
temu zrobiliśmy wreszcie pierwszy krok na 
drodze do odzyskania samowystarczalności 
energetycznej, Jest nim utworzenie korporacji, 
która będzie finansowała badania naukowe 
i doświadczenia, a w razie potrzeby zajmie 
się produkcją paliw syntentycznych.

Korporacja powinna była powstać dawno; 
niemniej jest to krok naprzód. Nie łudźmy 
się, że już wkrótce będziemy mogli powie­
dzieć szejkom arabskim, by pili swoją ropę, 
ponieważ my jej nie potrzebujemy. Od pierw­
szego kroku Kdo uniezależnienia się od dostaw 
ropy droga jest długa i najeżona przeszko­
dami.

Największe nadzieje na uniezależnienie się busów). Zapowiedziano wypuszczenie na rynek, 
od importu ropy łączą się z zastąpieniem jej 
przez węgiel, ale dostosowanie się do suro­
wych ustaw o zanieczyszczaniu powietrza i 
wody jest kosztowne, podniesie znacznie cenę 
węgla i opóźni zwiększenie eksploatacji, pisze 
“The U.S. News Washington Letter”. Prywatna 
sieć kolejowa znajduje się w opłakanym stanie. 
Niektóre towarzystwa kolejowe nie naprawiały 
torów przez wiele lat; pociągi nie mogą roz­
wijać większej szybkości, co wydłuża czas 
i zwiększa koszt transportu.

Węgiel może nie tylko zastąpić ropę naf-

Mniej Gemblerow
Kasyna gry w Las Vegas, Nevada 

również odczuwają trudności recesyj­
ne. Mniej gemblerów przybywa szukać 
tam szczęścia, co szczególnie zazna­
cza się w środkowe dni tygodnia. Do 
tego gracze krócej przebywają w Las 
Vegas i nie szastają pieniędzmi, jak 
to bywało w poprzednich latach.

Kasyna gry starają się powstrzymać 
ten niekorzystny spadek klientów, 
przyznając ulgi w kosztach wynajmo­
wania pokojów hotelowych czy też w 
opłatach na wyżywienie. Uruchomio­
ne zostały też tanie przejazdy autobu­
sowe z miast kalifornijskich do Las 
Vegas.

“Slot machines” zostały przesta­
wione na korzyść grających i zwra­
cają obecnie 95, a nie jak dotąd 90 
procent monet. Podwojono też liczbę 
maszyn przeznaczonych do gry przy 
używaniu pięciocentówek.

Głośno Mówić 
o Łapownikach

leży do marginesowych. W 1973 ro­
ku na przykład skazano 609 osób 
za przyjmowanie, zaś 906 za dawanie 
łapówek, na 200 tys. wyroków kar­
nych ogółem w skali kraju. Sondaże 
społeczne mówią jednak, że zjawi­
sko to niepokojąco rośnie. Ankieta 
“Przeglądu Socjologicznego” i inne 
prowadzone przez socjologów badania 
ujawniają, że w opinii ok. 60 pro­
cent respondentów — łapownictwo 
należy do przestępstw nagminnych, 
a co ciekawsze — co piąty ankieto­
wany przyznał się do wręczenia ła­
pówki raz lub więcej.

Te dysproporcje biorą się stąd, że 
z jednej strony — wykrywalność prze­
stępstwa dokonywanego w cztery oczy 
nie jest łatwa dla organów ścigania; 
z drugiej — obowiązujący kodeks 
prawny w PRL sprawy nie ułatwia. 
Nie zawsze tak było.

Wanda Falkowska w artykule opu­
blikowanym w tygodniku “Polityka” 
przypomina przepisy małego Kode­
ksu Karnego uchylone wraz z wyj­
ściem w życie nowych kodyfikacji, 
a mówiące, że będzie wolny od 
kary ten, kto przyzna się do wrę­
czenia łapówki nie później, niż na 
pierwszym przesłuchaniu. Wypadki 
korzystania z tej ustawy przez wrę­
czających łapówki były wtedy dość 
częste. Jak pisze Falkowska: “Zwła­
szcza ci, którzy posługiwali się ła­
pówkami jako stałą metodą zjedny­
wania sobie urzędników, okazywali 
dużą elokwencję w śledztwie i pod­
czas procesów. Zapisywali nawet ko­
mu, ile i w jakich okolicznościach 
dawali, potem bez skrupułów korzy­
stali z tego przepisu i wychodzili 
bezkarnie z sal sądowych”. Ułatwia­
ło to pracę milicji i pomagało w 
zwalczaniu zjawiska, z drugiej zaś 
strony było niemoralne. Dziś dający 
łapówki milczą w obawie przed ka­
rą.

Samo pojęcie łapówki wydaje się 
w odczuciach społecznych nieostre. 
Często myli się wręczanie łapówki 
z dowodami wdzięczności dla przed­
stawicieli niektórych zawodów, np. 
nauczycieli, lekarzy, czy z napiw­
kami. Ani jedne ani drugie nie są 
karane. W potocznych wyobrażeniach 
łapówka uważana jest za sumę pie­
niędzy albo prezent przyjęte za za­
łatwienie jakiejś sprawy, lub obiet­
nicę załatwienia. Znane są wypadki 
wręczania'łapówek za przyspieszenie 
przydziału mieszkaniowego, załatwie­
nie lepszej posady, przydział samo­
chodu, czy materiałów budowlanych. 
Najbardziej rozpowszechnione są 
oczywiście drobne przekupstwa na 
niższych szczeblach. One też są naj­
łatwiej wykrywane.

W ostatnich latach pojawiły się 
jednak nowe formy łapownictwa, od­
biegające od tych schematów. Poto­
cznie określa się je jako “łapowni­
ctwo państwowe”, na linii szef - pod­
władny. Kilka lat temu przez sądy 
warszawskie przetoczyła się seria 
procesów pracowników hoteli i zakła­
dów gastronomicznych. Jednym z za­
rzutów było dzielenie się napiwkami 
przez kelnerów i portierów z kierow­
nikami sal gastronomicznych i re­
cepcji. Przyjmowanie napiwków, jak 
wspomniano, nie stanowi przestęp­
stwa, jednak na udzielanie korzyści
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Manewry 
Bez Znaczenia

NOWY DZIENNIK - Na kilka go­
dzin przed rozpoczęciem obrad na 
szczycie w Wenecji, z Moskwy na­
deszły wiadomości o wycofaniu bliż­
szej nieokreślonej liczby wojsk so­
wieckich z Afganistanu. Szefowie rzą­
dów przyjęli tę wiadomość z należy­
tym sceptycyzmem. Przede wszy­
stkim dlatego, że jeśli w ogóle nastą­
piło wycofanie, nie zmieniło ono w 
niczym faktu, że Afganistan pozostaje 
pod sowiecką okupacją i że marksis­
towski rząd utrzymuje się przy władzy 
tylko dzięki sowieckim bagnetom. 
Równocześnie Moskwa drogą komuni­
katów TASSa i artykułów w sowieckiej 
prasie, odrzuciła propozycje Waszyng­
tonu wysłania do Afganistanu sil zbroj­
nych pod egidą Narodów Zjednoczo­
nych. Czyli Moskwa w niczym nie 
zdradza gotowości wycofania wojsk 
do własnych granic i pozostawienia 
Afgańczyków w spokoju.

Na kilka miesięcy przed napaścią 
na Afganistan, w październiku 1979, 
Moskwa wycofała jedną dywizję pan­
cerną z Niemiec Wschodnich. W 
świetle faktów był to manewr obliczo­
ny na kilka efektów. Pierwszy to 
zmiękczenie Europy zachodniej wobec 
wiadomych już wtedy planów przez- 
brojenia sił atlantyckich i wyposażenia 
ich w rakiety sterowane o średnim 
zasięgu, aby w ten sposób zmniejszyć 
możliwości ataku przy pomocy broni 
konwencjonalnych. Drugi efekt miał 
osłabić reakcję Europy na planowany 
już wtedy najazd sowiecki na Afgani­
stan. Efekt ten nie został całkowicie 
ogiągnięty, ale w wielu krajach Soju­
szu Atlantyckiego odezwały się głosy, 
że Europa zachodnia nie może intere­
sować się rozwojem wydarzeń na ca­
łym świecie. A zatem nie powinna na­
rażać odprężenia, detente i wymiany 
handlowej z ZSRR, na skutek agresji 
sowieckiej w odległym Afganistanie. 
Trzeba było dopiero uświadomienia, że 
ZSRR zagraża w ten sposób dostawom 
ropy naftowej ż Bliskiego Wschodu, 
niezbędnym dla przemysłowej gospo­
darki zachodnioeuropejskiej. A przede 
wszystkim w usztywnieniu postawy 
Europy zachodniej odegrała rolę jasna 
w tych sprawach polityka Stanów 
Zjednoczonych.

Teraz nadchodzą z Europy nowe 
fakty, które wskazują, że Breżniew 
nie tylko nie wycofał z NRD dywizji 
pancernej, chociaż odjechała ona na 
Wschód, ale podwyższył liczbę wojsk 
sowieckich w Europie wschodniej o 30 
tys. W monachijskim dobrze poinfor­
mowanym dzienniku “Suddeutsche 
Zeitung” z 11 czerwca br. ukazał się 
artykuł z wiadomościami o reorgani­
zacji wojsk sowieckich w Europie 
wschodniej. W wyniku tej reorganiza­
cji liczba żołnierzy Armii Czerwonej 
wzrosła o 30 tys. Bawarski dziennik 
wyraża pogląd, że Sowiety dokonują 
w Europie poważnych przegrupowań 
związanych z międzynarodową sy­
tuacją.

W Helsinkach, gdzie zaaprobowano 
powojenny, europejski status quo na 
sowieckich warunkach, postanowiono, 
że obie strony, a więc Sojusz Atlantycki 
i Pakt Warszawski będą informować 
się o poważniejszych manewrach i materialnej w postaci dzielenia się 
przesunięciach wojsk. O reorganizacji napiwkami ze zwierzchnikiem, czyli 
jednak wojsk ZSRR, okupujących Eu- osobą reprezentującą przedsiębior- 
ropę wschodnią wraz z Niemcami Jstwo państwowe przepisy nie zezwa- 
Wschodnimi, brak było z Moskwy 
informacji. Jakoby kraje zachodnio­
europejskie mają podnieść tę sprawę 
na listopadowej konferencji w Madry­
cie, gdzie mają się znowu zastanawiać 
nad wykonaniem Aktu Końcowego z 
Helsinek.

Zarazem ponownie pojawiły się po­
mysły dotyczące kontroli wykonania 
umów w dziedzinie zbrojeń i rozbroje­
nia. Moskwa, pomimo nacisków ze 
strony Zachodu, nigdy nie godziła się 
na jakąkolwiek międzynarodową kon­
trolę. W Wiedniu, gdzie od szeregu lat 
toczą się rozmowy nad redukcją wojsk 
obu stron w Europie, włączono do 
dokumentacji konferencji nowy raport 
w tej sprawie, tym razem opracowany 
przez Niemcy Zachodnie. Prawdo­
podobnie też z tego raportu nic nie wy­
niknie, podobnie, jak nie wynikało 
przez dziesiątki lat z podobnych prób 
amerykańskich.

Wniosek z doniesień “Suddeutsche 
Zeitung” jest prosty. Odpowiedzią Za­
chodu na takie czy inne posunięcia so­
wieckie musi być pełna uwagi postawa 
i doprowadzenie atlantyckiego syste­
mu obronnego do takiego stanu, aby 
niespodziewany atak sowiecki, bro­
niami konwencjonalnymi albo nowo-

W Basenie Pacyfiku
ferencji zastanawiano się, czy projektowana 
“Wspólnota Pacyfiku” powinna obejmować 
Chiny i Sowiety, a więc państwa o komuni­
stycznym systemie rządzenia. Wreszcie słusznie 
podkreślano w obradach, że wstępne koncepcje 
tworzenia “Wspólnoty” pominęło Chile, Peru, 
Ekwador, Boliwię i Kolumbię.

Sprawa ewentualnego współdziałania Chin 
była omawiana obszernie. Pekin ma odnosić 
się do koncepcji krytycznie, a jeśli zdecyduje 
pozostać na uboczu, ewentualna “Wspólnota 
Pacyfiku” może przerodzić się w twór regio­
nalny o ideowo-politycznych liniach podziału, 
a więc projekt stałby się wyrazem tylko pewnej 
grupy państw. Stany Zjednoczone powinny 
również zadbać, aby nowa regionalna struk­
tura nie naruszyła równowagi i układu sił 
w Azji.

Państwa ASEAN wykazują wyczulenie i oba- 
rozwoju gospodarczym. *Tak więc. w* latach wy’ aby ich system sojuszniczy nie został 
1973-1978 przeciętny rozwój gospodarczy Sta- utoPiony w szerokim, bo obejmującym basen 
nów Zjednoczonych, Japonii, Kanady, Australii PacVfiku’ nowym systemie regionalnym, w któ- 
i Nowej Zelandii wyrażał się normą od trzech 7™.P°d w^edem gospodarczym czynnikami 
do czterech procent. Państwa bloku ASEAN 
(Association of Southeast Asian Nation) — 
Indonezja, Malezja, Filipiny, Singapore i Taj­
landia — rozwijały się gospodarczo, wykazu­
jąc przeciętny wzrost według normy od sześciu 
do ośmiu procent. Wreszcie trzy państwa Wscho­
dniej Azji, Honkong, Tajwan i Korea Południo­
wa wykazywały wzrost gospodarczy według 
normy od siedmiu do 10 procent.

W debatach konferencji “Asia Society” 
zastanawiano się więc przede wszystkim, ja­
kie można będzie wypracować zasady współ­
pracy regionalnej oraz które z wyliczonych 
państw będą skłonne włączyć się w zespołowe stała się przedmiotem zainteresowania czynni- 
działania gospodarcze, a które będą wołały roz- ków rządowych w państwach, które uważa 
wiązywać problemy współpracy w oparciu o się potencjalnie za kandydatów do takiej 
dwustronne układy. Dalej zaś w czasie kon- “Wspólnoty”.
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Dobrze dobrana biżuteria jest ważnym uzupełnieniem kobiecego 
stroju. Na zdjęciu do wieczorowej kreacji złota ozdoba w 
kształcie orchidei, zawieszona na krótkim, czarnym, ozdobnym 
sznurku. W uszach proste, złote kolczyki.

Jak Pielęgnować Stopy

Konflikt o Polską Parafię 
MB Częstochowskiej

Parafianie w Kinde, Mich. Są Przeciwni Decyzji Ordynariusza Diecezji Saginaw

Nogi codziennie ciężko pracują 
fizycznie. Dźwigają ciężar ciała (nie­
raz zbyt duży) i dlatego narażone 
się na wiele dolegliwości: bolesne 
pękanie pięt, odciski, grzybice, poce­
nie się stóp. W stwierdzeniu “padam 
z nóg” kryje się ocena stopnia nasze­
go zmęczenia.

Niektóre dolegliwości są spowodo­
wane złą pielęgnacją stóp lub jej 
brakiem, zbędnym przeciążaniem i 
noszeniem niewłaściwego obuwia.

Jak zatem należy dbać o nogi, by 
po całodziennym chodzeniu, np. w gu­
miakach, długim staniu w sklepie, 
czy krzątaniu się w gospodarstwie 
domowym nie męczyły się zbytnio i 
nie sprawiały bólu?

Przede wszystkim wszelkie zabiegi 
pielęgnacyjne przeprowadzać należy 
systematycznie, a więc — codziennie. 
Zatem każdego dnia trzeba stopy myć 
i moczyć. Moczymy w wodzie ze spe­
cjalną solą, która zapobiega powsta­
niu odcisków, nadmiernym stward­
nieniem, odparzeniom, usuwa także 
objawy zmęczenia nóg. Sól odświe­
żająca do stóp w czasie rozpuszczania 
wydziela dwutlenek węgla, tak jak 
naturalna woda uzdrowiskowa.

Aby otrzymać właściwy roztwór, 
1 łyżkę stołową tej soli rozpuszczamy 
w 1 galonie (4 1) dość cieplej wody, 
moczymy w niej nogi przez 10 do 15 
minut i starannie je osuszamy. Na­
stępnie niezbędne jest zastosowanie 
•dość tłustego kremu, świetnie nadaje

Co Nam Daje 
Stosowanie Kremu?

Przede wszystkim wygładza skórę, 
zabezpiecza przed niekorzystnymi 
wpływami (wiatr, suche powietrze, 
itp.), dostarcza cerze odżywczych 
składników, zwłaszcza gdy jest to spe­
cjalny preparat. Krem wpukujemy do­
okoła oczu zawsze w kierunku: od 
wewnętrzengo kącika oczu górą do 
skroni i dołem w stronę nasady nosa. 
W ten sposób przesuwa się tamponik 
watki przy zmywaniu twarzy.

Prawdę mówiące, nie tylko zmarsz­
czki mogą nas przedwcześnie posta­
rzać. Obrzęki i worki pod oczami, 
czy tak zwane podkrążenia — wszyst­
ko to dodaje twarzy lat. Przy tego 
rodzaju kłopotach z wyglądem przede 
wszystkim musi wypowiedzieć się le­
karz, przyczyną są bowiem na ogół 
jakieś nieprawidłowości w pracy orga­
nizmu (niewydolność krążenia, scho­
rzenia nerek). A w takich przypad­
kach, jak nietrudno się domyślić, nie 
pomoże najbardziej renomowany 
krem. U zdrowych osób podkrążenia 
oczu pojawiają się po nadmiernym 
zmęczeniu, nie przespanej nocy. Bez­
pośrednim powodem jest utrata elas­
tyczności i napięcia przez odwodnione, 
a więc — zwiotczałe tkanki dolnej 
powieki. Ratunkiem mogą być prze­
mienne kompresy — zimne i ciepłe — 
ze słabej esencji herbacianej lub na­
paru szałwi. Przed wszystkim jednak 
warto się zastanowić, cz ostatnio nie 
prowadziło się zbyt rabunkowej gos­
podarki swoimi siłami, która wpłynęła 
na pogorszenie wyglądu.

się do tego celu emulsja. Wcieramy 
ją, szczególnie uwzględniając szpary 
międzypalcowe. Powoduje ona wygła­
dzenie powierzchni naskórka, a przy 
tym nie przetłuszcza pościeli, poń­
czoch czy skarpetek.

Zmęczenie nóg po całodziennym 
staniu i chodzeniu w kaloszach łagodzi 
balsam. Dzięki zawartości aktywnych 
substancji roślinnych (ekstrakt 
krwawnika, mentolu i kamfory) daje 
poczucie świeżości, poprawia ukrwie- 
nie oraz łagodzi podrażnienia. Zmięk­
cza skórę stóp i ma właściwości anty- 
septyczne i grzybobójcze.

Zgubienie skóry na piętach, pal­
cach, a także na łokciach lub kola­
nach nie dodaje nam uroku, a co 
gorzej, czasem powoduje bardzo 
przykre dolegliwości. Usuwamy ten 
martwy naskórek przy pomocy pu­
meksu, mechanicznie, albo używając 
specjalnych preparatów. Nie zawsze 
działają one tak szybko jak kamień, 
ale zawierają składnik zmiękczający 
naskórek (ekstrakt żywokostu) i w 
końcowym efekcie są bardziej sku­
teczne.

Istnieją także specjalne dezodoran­
ty. Mają one właściwości bakteriobój­
cze i grzybobójcze, zapobiegają więc 
powstawaniu niemiłego zapachu potu. 
Szczególnie polecane są one podczas 
wycieczek, czy przy dużym wysiłku 
fizycznym.

Jagodowa Baba
(Nie Pieczona)

1.5 szklanki ryżu, 1.5 szklanki mle­
ka, 2 łyżki cukru i cukier waniliowy 
do ryżu, łyżka masła, 1% funta czar­
nych jagód, 4 łyżki cukru z wanilią, 
kwarta śmietanki, 2 pełne łyżeczki 
żelatyny.

Ryż najlepiej jest ugotować po­
przedniego dnia. Zagotować wodę, 
wsypać ryż, dodać masło, chwilę go­
tować, po czym dodać gorące mleko 
z cukrem i wanilią, gotować chwilę, 
podlożywczy siatkę ochronną pod 
garnek. Gdy ryż wchłonie nieco wil­
goci — przykryć szczelnie garnek 
i zawinąć kolejno w kilka warstw 
gazet, starą folię i koc. Pozostawiać 
tak na kilka godzin. Na dwie godziny 
przed podaniem, jagody przebrać, 
wypłukać, bardzo dobrze osączyć. 
Ubić w mikserze lub trzepaczką do 
piany śmietankę z cukrem wanilio­
wym, dodając pod koniec żelatynę, 
najpierw zmiękczoną w niewielkiej 
ilości zimnej wody, następnie roz­
puszczoną w jak najmniejszej ilości 
wrzątku. Na okrągłym półmisku ukła­
dać ryż warstwami, przesypując każ­
dą jagodami. Warstwy ryżu powinny 
być coraz mniejsze, tak by tworzyły 
piramidę. Oblać na końcu śmietaną, 
posypując pozostałą ilością jagód. Po­
stawić w chłodnym miejscu, by śmie­
tana nieco stężała.
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Bernard Rogalski 
Prezesem Sokolstwa
Pittsburgh, Pa. (Inf. wł.) — Dotych­

czasowy sekretarz gen. Sokolstwa Pol­
skiego, Bernard Rogalski, został wy­
brany prezesem na sejmie, jaki odbył 
sięwPittsburghu.

Do zarządu zostali wybrani:
adw. Alfons Makowski jako wice­

prezes (ponownie), Leona Kozłowska 
jako wiceprezeska (ponownie), Tere­
sa Klasnick jako sekretarka gen. i 
Józef Dolęgowski jako skarbnik (po­
nownie).

Następny sejm Sokolstwa w 1984 
r. odbędzie się w Detroit, Mich.

’ Niezwykła Sprawa
Sevema Park, Md. (UPI) — 20- 

letni Jeffrey Claypool, żołnierz słu­
żący w jednostce lotniczej usiłuje 
nie dopuścić do adoptacji swego 11- 
miesięcznego syna, Michaela.

Jeffrey, który był adoptowanym 
dzieckiem i nigdy nie spotkał swoich 
naturalnych rodziców wystąpił do są­
du z żądaniem wstrzymania procesu 
adopcji, kiedy dowiedział się, że 17- 
letnia matka chłopca pragnie się go 
pozbyć.

Claypool jest przekonany, że wła­
śnie on jest ojcem Michaela.

Sąd przychylił się do jego prośby.
Wkrótce zostaną przeprowadzone 

badania, konieczne do udowodnienia 
jego ojcostwa.

Młody ojciec powiedział, że wycho­
wa dziecko sam i nie dopuści, aby 
odebrano mu “jedynego, prawdziwe­
go członka rodziny”.

Chorzy
Prosimy o modlitwy za chorych: 

Zygmunt Piechocki, Aleksandra Mu- 
leronek, Louis Szyszlak, Stella Szysz- 
lak, Lillian Moritz, Mildred Szatkow­
ska, John Dombrowski, Anna La­
skowska, Jan Zwirowski, Walter 
Straube, Stanisław Stangret, Józefa 
Miskiewicz, Katarzyna Dreksler, 
Adele Zych, Bolesław Sprawka, Kata­
rzyna Satko, Henryk Kupczyk i Maria 
Ostrowska.
Stow. Sw. Antoniego

W niedzielę, 22 czerwca wybrano 
nowy zarząd w składzie:

Weronika Bałut, prezeska; Irene 
Wlezień, wiceprezeska; Olga Krzy­
żak, sekr. fin.; Joan Wojtun, sekr. 
prot.; Zofia Szaflarska, kasjerka; 
Florentyna Rydzinska, radna. 
Karnawał w Par. Sw. Jadwigi 
Kończy się 20 lipca. Grunta parafial­
ne są otwarte po południu do 10-ej 
wieczorem pod adresem 2226 N. 
Hoyne Ave.
Pierwszy Piątek

Na cześć Boskiego Serca przypada 
1-go sierpnia. Msze św. rano o 8-ej, 
wieczorem o 6:45. Modlitwy do Najśw. 
Serca następują po nabożeństwie. 
Wieczorem Błogosławieństwo Najśw. 
Sakramentem.

Spowiedź przed Pierwszym Piąt-

Miasto Przyjmuje 
Podania o Pracę

W Wydziale Personalnym Rady 
Miejskiej przyjmowane są podania o 
pracę na następujące posady: Chemi­
ka z ukończonym kolegium lub upraw­
nionym do wykonywania zawodu przez 
American Chemical Society, lub legi­
tymującego się stażem i ukończeniem 
kursów zastępczych. Miesięczne po­
bory kształtują się w granicach $1.133- 
$1.517; Operatora do obsługi urządzeń 
zdalnie kierowanych na dworcu. Wy­
magane roczne doświadczenie. Prze­
widywana jest płaca miesięczna w 
granicach $810 — $979; Stenografia. 
Wymagane pisanie 45 słów na minutę 
i przynajmniej 80 słów na minutę pod 
dyktando. Płaca — $735 — $888 mie­
sięcznie.

Podania i dokumenty należy składać 
w wydziale personalnym Rady Miej­
skiej, pokój nr. 1100, City Hall Gar­
field C.S.C., 10 S. Kedzie Ave. lub w 
King Community Service, 4314 S. 
Cottage Grove lub Uptown UPC, 4554 
N. Broadway Ave. lub South Chicago 
UPS, 9231S. Houston Str., lub w Trina 
Davila Community Service Center, 
2550 W. North Ave. lub Halsted Com­
munity Center, 1935 S. Halsted Str.

Katastrofa Lotnicza 
w Sowietach

Turyści zachodni zauważyli wraki 
dwóch sowieckich samolotów pasa­
żerskich w Irkucku, w Syberii. By­
ły to samoloty “Tupolew 154” i 
“Iljuszyn 62”. Władze sowieckie z 
zasady nie ogłaszają wiadomości o 
katastrofach lotniczych w Sowietach. 
Prasa sowiecka nie podała informa­
cji o katastrofach lotniczych w re­
jonie Irkucka w ostatnich miesiącach.

Otrzymaliśmy informacje o kon­
flikcie, do jakiego doszło między pa­
rafianami polonijnej par. Matki Bo­
skiej Częstochowskiej w Kinde, Mich, 
i Ordynariuszem Diecezji Saginaw, 
Mich., ks. Biskupem Francis S. Reh.

Przedmiotem konfliktu jest zmiana 
nazwy parafii oraz przekształcenie jej 
z parafii etnicznej na ogólnoamery- 
kańską. Parafianie polskiego pocho­
dzenia protestują przeciw tym zmia­
nom, gdyż uważają, że w systemie 
amerykańskiego pluralizmu kultural­
nego należy nadal pielęgnować etnicz­
ne wartości i w zakresie życia reli­
gijnego.

Prasa w stanie Michigan, w tym 
również Detroit Free Press, opubliko­
wała obszerne relacje o konflikcie, 
który wybuchł, gdy Diecezja Sagi­
naw zdecydowała połączyć par. MB 
Częstochowskiej z sąsiednią parafią, 
aby z obu utworzyć nową jednostkę 
parafialną, oczywiście ze zniesieniem 
tradycyjnej nazwy polonijnej parafii. 
To wierni polskiego pochodzenia w 
rejonie farmerskim Kinde pobudowa­
li kościół i zorganizowali parafię.

Z protestami przeciw zmianie wy­
stąpiła Rada Parafialna, a w jej imie­
niu adw. Harry Milostan z Mount 
Clemens, Mich, wysłał do Biskupa 
Reh obszernie umotywowane pismo 
z 29 kwietnia rb., w którym wywodził,

kiem będzie słuchana w czwartek od 
3:00do4-ej.
Tridium Do Sw. Anny

Odbędzie się zaraz po Mszy św., 
o godzinie 8-ej w czwartek, piątek, i 
sobotę. Święto św. Joahima i św. An­
ny, rodziców Marii, przypada 26-go 
lipca czyli w sobotę.
Gratulacje

W tych dniach szczęśliwie przeży­
wają rocznice swych zaślubin mał­
żeńskich państwo Al i Ann Kurpiew- 
ski. Składamy im serdeczne gratula­
cje i szczęść Boże w dalszym życiu 
.małżeńskim. " ~ *
Nauka Języka Angielskiego

W środy od 7-ej do 9-ej wieczorem 
w lokalu Friendship House, 1746 W. 
Division St. Jest to dom Katolicki. 
Rocznica Śmierci 
Sp. Ks. Kaz. Sztuczko, C.S.C.

W niedzielę, dnia 3-go sierpnia, o 
godz. 10:30 rano zostanie odprawiona 
Msza św. za spokój duszy śp. ks. 
Kazimierza Sztuczko, C.S.C., długo­
letniego proboszcza parafii św. Trój­
cy. Mija już 31 lat od zgonu cenionego 
przewodnika i kierownika życia du­
chowego. Na życzenie Połączonych 
Towarzystw będzie odprawiona Msza 
św., po której będzie złożony wieniec 
kwiatów przed grotą św. Józefa. 
Cześć jego świetlanej pamięci i za­
sługom! Pracował w tej parafii 56 
lat.

że polscy imigranci z przełomu 19-go 
i 20-go wieku przenieśli do Kinde 
swoje religijne dziedzictwo, w którym 
szczególnym symbolem jest Często­
chowa. I dlatego społeczność polonij­
na w tym miasteczku zdecydowała 
w 1903 r., aby nowo utworzona para­
fia i pobudowany kościół były pod 
wezwaniem MB Częstochowskiej.

List adw. Milostana do Biskupa uję­
ty został w stanowczej formie. Czyta­
my w nim. m. in. co następuje:

“Do we have to tamper with this 
historical decision to change the 
name of the Church, St. Mary’s of 
Czestochowa? Are we no longer re­
specters of history? It was this group 
that brought the Polish culture and 
Polish heritage to the Kinde area. 
Why is all the Polish being eliminated 
today, when over 70% of the Saginaw 
Diocese has parishoners that trace 
their ancestors to the Commonwealth 
of Poland?

Strong advocate that you are of the 
implimentation of the directives of 
Vatican II, is not reference made 
in these documents of the participa­
tion of the laity in the governance 
of the Church in certain areas in 
which the will of the people and their 
ancestors be respected? Ethnic and 
Church history are testimony to the 
fact that the Polish people of old 
were a long suffering lot, but their 
American counterparts of today 
might be very much less, so long suf­
fering to the detriment of the Church.

WHY SHOULD THE CHURCH’S 
NAME BE CHANGED? To me, such 
a change of name reminds me of 
Prussian oppression. The reason my 
political immigrant ancestors left 
Prussia during the American Civil 
War, was such oppression, where 
Polish religious songs could not be 
sung in their own Catholic Churches 
in Pomerania.

Are not the culture and heritage 
of other ethnic groups maintained 
here in the United States and in your 
Diocese?”

Odpisy tego listu zostały przesłane 
do Delegata Apostolskiego w Wash­
ingtonie, Arcybiskupa Jean Jadot 
oraz do Kardynała Władysława Rubi- 
na w Watykanie. Na list ten adw. 
Milostan do 5 lipca nie otrzymał od 
Biskupa Reh odpowiedzi.

W dn. 5 lipca adw. Milostan nade­
słał do Rady Parafialnej Ust, oma­
wiający istniejący stan rzeczy. W tym 
liście czytamy m. in. co następuje:

“His Excellency, the retired former 
Bishop of the Saginaw Diocese has 
not answered my letter of inquiry, 
regarding your objection to the 
change of name of St. Mary’s of 
Czestochowa Polish Parish, in Kinde, 
Michigan.

Since letters of this serious ethnic 
nature are not answered within sixty 
days, it can be assummed that the 
Bishop has retired, and has no bish­
opric jurisdiction of the Saginaw 
Diocese. As a temporary administra­

tor, the retire Bishop must await 
the appointment of the next Bishop for 
your Diocese.

If there in any democracy in the 
Church, then the next Bishop should 
be a Polonian, as over 70% of the 
Saginaw Diocese has parishoners that 
trace their ancestors to the Common­
wealth of Poland. Is it not these 
Polonians who financially support the 
Saginaw Diocese?

In 1912, the non-Polonian Bishops 
in the Great Lakes region, threatened 
excommunication of all Polonians 
who read the newspaper KURYER 
POLSKI. The Bishops dictatorial 
directive was completely ignored by 
my then 77-year old Greatgrand­
mother, and other relatives and Polo­
nians.

Bishops have made many bad judg­
ments as history reveals in matters of 
ethnicity. Cultural pluralism has al­
ways been successful in America. An 
old saying, “Polish first, Catholic 
second,” was mentioned in 1855.

It is an insult to Polonians, when 
a Bishop (retired) tries:

1. To remove the bronze tablet, 
’wherein M.B. Częstochowska is etched 
and the cornerstone destroyed.

2. Eliminate the religious murals 
painted by a Polish artist, which 
murals today would cost over $100,000.

3. Remove the statue of OUR LADY 
OF CZĘSTOCHOWA, and other sta­
tues that were purchased by your 
parishioners and your Polish an­
cestors.” Adwokat zalecił parafia­
nom, aby nie składali datków, co 
zresztą część z nich już robi od wy­
buchu konfliktu. Zalecił też wniesienie 
do władz kościelnych petycji, aby 
obecny proboszcz został przeniesiony, 
gdyż nie ceni on polskiej kultury i 
polskiego dziedzictwa. Wreszcie 
adwokat sugeruje, aby parafianie wy­
stąpili na drogę sądową o urzędowe 
określenia wartości nieruchomości 
parafialnych i ewentualnie częściowe 
ich sprzedanie, z czego dochód po­
winien być obrócony na rozbudowę 
kościoła.

Parafianie, jak wszystko wskazuje, 
nie rezygnują z walki o zachowanie 
polskiego charakteru ich świątyni i 
parafii. Można przypuszczać, że po- 
dejmą sprawę i wobec nowego Ordy­
nariusza, gdy zostanie on mianowany.

Side-Rippled Wrap
Printed Pattern

4852
SIZES 8-18

Very, very, VERY becoming! It 
wraps all the way across, then 
ripples down to a curved hem. 
Note news of gathered shoulders, 
drama of dolman sleeves.

Printed Pattern 4852: Misses 
Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. Size 
12 (bust 34) takes 2 7/8 yards 
60-inch fabric.
$1.75 for each pattern. Add 504 
for each pattern for first-class 
airmail and handling. Send to:

Anne Adamś, Dept.10, Polish Dailj 
Zgoda, 243 W. 17th St., New York, NY 
10011.

Print NAME, ADDRESS, ZIP, SIZE 
and STYLE NUMBER.

Busy women, the fastest-to-sew 
fashions are in our NEW SPRING­
SUMMER PATTERN CATALOG? 
Dresses, tops, jackets, pants. 
Plus $1.75 tree pattern coupon. 
Send $1 for Catalog.” 
127-AfghaM ’n’ Doilies.. $1.50
129- Quicli/EaM Transfers. $1.50
130- Sweatere-Sizes 38-56.$1.50
132-Quitt Originals........ ,$1JQ

American Menu:
Smażona na rumiany kolor kura, parówki 
z bułkami, ketchup, musztarda i relishes, 
kolba słodkiej kukurydzy, czipsy kartoflane. 

$230porcja

Western Menu:
Importowana krajana szynka, salami i ser 
z żytnim chlebem i musztardą, chuck-wagon, 
pieczona fasola, sałata z makaronem, cole;' 
sław, sałata kartoflana, oraz wszelkiego 
rodzaju relishes. !$'> 25

1 L porcja 
r Texas Menu: 
Chill con-came z muszelkowymi krakersami,
nadziewane “tamales,” parówki z bułkami,, 
musztarda, relishes i “pepperoncini.”

$315
<■ porcja

Znakomita Kura i Wołowina:
Krajana, pieczeń wołowa w pikantnym bran­
żowym sosie. Smażona na rumiany kolor 
kura. Różnego rodzaju świeży chleb, do 
wyboru relishes i sałaty (makaronowe, kar­
toflane i cole-slaw lub pieczona fasola domo­
wej roboty, lub też kolba słodkiej kukurydzy 
w roztopionym maśle.

$750L porcja

Telefonować do Virginia Hart, naszego 
doradcy piknikowego, po więcej infor­
macji i kompletne menu — na Nr. 

832-8800
Proszę Zamawiać w Języku Angielskim

THE PARTY MAKERS

Prezentuje
The Super-Stuffer

zestaw potraw piknikowych 
Specjalności Piknikowe 1980

KRONIKA TRÓJCOWA
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Reagan i Bush 
Kandydatami GOP

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

i wpływy zostaną poważne rozsze­
rzone.

Asystent Forda, Bob Barrett powie­
dział, że Ford odrzucił propozycję, 
ponieważ “nie było czasu na przedy­
skutowanie warunków jego pracy jako 
wiceprezydenta.”

Podobno Ford pragnął zwiększenia 
odpowiedzialności w sprawach poli­
tyki zagranicznej oraz zażądał prawa 
wyboru sekretarza stanu.

“Obydwaj mają olbrzymie doświad­
czenie. Ford jako wiceprezydent w 
rządzie Nixona i jako prezydent, dla 
którego pracował inny wiceprezydent.

Mieliśmy za mało czasu aby do­
kładnie określić jakie układy odpo­
wiadałyby najlepszym interesom 
państwa.

Ford postanowił zatem, że będzie 
służył krajowi, nie wchodząc bezpo- 
średniu do rządu.”—powiedział Bar­
rett.

Wiadomość o wygranej zaskoczyła 
Busha, przekonanego tak jak wielu 
innych, o nominacji Forda.

W momencie, kiedy Reagan zawia­
damiał konwencję o swoim wyborze, 
Bush znajdował się w swoim pokoju 
hotelowym.

“Czuję się niezwykle uhonorowany, 
będę pracował, pracował i jeszcze 

raz pracował aby doprowadzić do 
wygranej Reagana w jesiennych wy­
borach.”—powiedział wzruszony 
Bush.

55-letni Bush pochodzi z bogatej 
rodziny.

Jego ojciec był senatorem z Con-

Wjechał w Widzów 
Opuszczających Tor 

Wyścigowy
Cleveland, Tenn. (UPI) — 26-letni 

Marion McDaris z Chattanooga, jeden 
z widzów wyścigu samochodowego w 
Cleveland, wjechał w tłum opuszcza­
jący tor raniąc 13 osób.

Najgroźniejsze obrażenia odniosła 
9-letnia Shelly Garland, która w 
krytycznym stanie zdrowia przebywa 
w szpitalu.

McDaris, pod silnym wpływem al­
koholu i narkotyków dostał się na teren 
parkingu samochodów wyścigowych. 
Wsiadł do pojazdu należącego do 
uczestnika wyścigów, R. F. Williforda, 
nacisnął na sprzęgło i wjechał w tłum. 
Pracownicy toru musieli ratować go, 
kiedy sami ludzie usiłowali wymierzyć 
mu karę.

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, 
ojciec, teść, brat, szwagier, dzia- 
duś i kuzyn nasz, śp.

Jan Morawa
przez nieszczęśliwy wypadek, po­
żegnał się z tym światem, opatrzo­
ny św. Sakramentami, dnia 7-go 
lipca 1980 roku, po południu, prze­
żywszy 52 lata.

Zwłoki można odwiedzać w pią­
tek od 10-ej rano do 10-ej wie­
czorem.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 
dnia 19 lipca, o godzinie 8:30 rano, 
z zakładu pogrzebowego pnr. 1718 
W. 48 ul., do kościoła św. Józefa, 
a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Maria (z domu Marynarczyk), 
żona; W Polsce: Zofia (Bronisław) 
Kowalczyk, Józefa Dudczak, Sta­
nisław (Helena), Jan (Krystyna) 
i Edward, córki, synowie i synowe; 
Piotr, brat; Teresa, Anna i Maria, 
siostry z rodzinami oraz wnuki, 
wnuczki, kuzyni i kuzynki oraz 
przyjaciele w Chicago; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Franciszek A. Kozera,
Telefon YA 7-3388.

necticut.
Bush został najmłodszym pilotem 

Navy.
Podczas II wojny światowej został 

zestrzelony nad Pacyfikiem.
Po powrocie do domu zdecydował 

się na studia w Yale.
Z pomocą rodziny zdobył fortunę, 

przyłączając sięd o kompanii nafto­
wej.

Dwie kadencje spędził w Kongresie 
reprezentując Texas.

Prez. Nixon mianował go amba­
sadorem US do ONZ.

Bush był także przewodniczącym 
Krajowego Komitetu Republikanów 
oraz specjalnym wysłannikiem do 
Chin.

Podczas rządów Geralda Forda, 
pełnił funkcje dyrektora CIA.

Odszkodowania
Dla Firm U.S. 

Przejętych Przez Iran 
Washington. (UPI) — Uchylając 

zakaz Prezydenta, sędzia federalny 
wydał orzeczenie, stwierdzające, że 
amerykańskie firmy ubezpieczenio­
we, których kapitały przejęte zosta­
ły lub upaństwowione przez rząd 
irański — mają prawo do otrzyma­
nia odszkodowań.

Prezydent Carter wydał nakaz, że 
sprawy odszkodowań na odnośnie 
$8 bil. w postaci funduszów amery­
kańskich przejętych przez władze 
irańskie, nie mogą być załatwiane 
na drodze sądowej, wyłączając tym 
samym możliwość uzyskania przez 
amerykańskie firmy odszkodowań. 
Zakaz ten istnieć miał do czasu, 
gdy rząd Stanów Zjedn. wypracuje 
jakiś ogólny plan załatwienia tego 
problemu.

Sędzia federalnego Sądu Okręgowe­
go wydał orzeczenie, stwierdzające,, 
iż władze rządowe nie potępiły w po­
dobny sposób w przypadku innych 
spraw odszkodowawczych. Jednocze­
śnie sędzia wydał formalny nakaz 
sądowy przyznający trzem amery­
kańskim firmom prawo do odszkodo­
wań.

Dokładna wysokość odszkodowań 
ustalona będzie w czasie później­
szych przesłuchań.

Samobójczyni
W dniu wczorajszym z dachu 20- 

piętrowego budynku należącego do 
cago, skoczyła 28-letnia Colleen Car­
sell ponosząc śmierć na miejscu. 
Ustalono, że Carsell była mieszkanką 
Chicago i pozostawała od dłuższego 
czasu na zasiłku dla biednych.

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
babcia i prababcia nasza, śp.

Eleonora Rekiel
z domu Morczka 

(żona śp. Pawła, matka 
śp. Teo Steiner)

po krótkiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, dnia 15-go lipca 
1980 roku, o godzinie 12:25 po połu­
dniu w podeszłym wieku.

Zwłoki można odwiedzać w czwar­
tek od 2-ej do 10-ej wieczorem.

Ceremonie pogrzebowe odbędą 
się w piątek, dnia 18 lipca, o godzinie 
11-ej rano, w kaplicy Theis Funeral 
Home pnr. 3517-27 N. Pulaski Rd., 
po czym zwłoki zostaną pochowane 
na cmentarzu Irving Park na par­
celi familijnej.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych w ciężkim żalu pogrążeni:

Jean (James) Gats i Albert Stei­
ner, córka i zięciowie; James, Ro­
bert, Patricia Gats, Camille Zo- 
jowski i Scott Davey, wnuczki i 
wnuki; 3 prawnucząt; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Theis Funeral Home, 
Telefon 463-5800. (16-17)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy ojciec, dziadek i pradziadek nasz, śp.

Sebastian Worwa
(mąż śp. Joanny z domu Sarek)

Członek Klubu PCIM, po krótkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, dnia 15-go lipca 1980 roku, o godzinie 
1:07 po południu w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać w piątek od 1-ej po południu do 9:30 wie­
czorem.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 19-go lipca, o godzinie 9:15 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 2644-46 N. Central Ave., do kościoła 
św. Jacka, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Walter (Helen), Wanda Worwa, Renee (Edward) Kędziora, syn, 
córki, synowa i zięć; Patricia i Terry (Kathleen) Worwa, wnuczka i 
wnuk; 2prawnucząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Baran Funeral Home, telefon 622-1488.

PAMPLONA, HISZPANIA. — Francico Javier Mendiburu jest 
jedną z ofiar gonitwy z bykami urządzanej w Pamplonie 
tradycyjnie w dniu św. Ferminesa. Byk uszkodził mu kręgosłup. 
Dwóch innych uczestników gonitwy poniosło śmierć. (UPI)

Z. Suzuki 
Premierem Japonii

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)

rządzi Japonią od 1955 r. Suzuki ma 
opinię zdolnego polityka, ale dotąd nie 
odgrywał większej roli w grupie przy­
wódców partyjnych. Swą karierę po­
lityczną rozpoczął jako socjal demo­
krata, ale zmienił przynależność par­
tyjną gdy zorientował się, że socja­
liści nie mają szans na odegranie 
większej roli w życiu państwa. Jego 
filozofią jest “polityka harmonii”. 
Zdolności do kompromisu zawdzięcza 
wybór na przewodniczącego partii i 
premiera. Był on kompromisowym 
kandydatem partii podzielonej na za­
ciekle zwalczające się frakcje.

Suzuki jest znany jako “Mr. Fish”, 
ponieważ był zapalonym rybakiem,

Złapano Zbiegłego 
Więźnia

Nowy York (UPI) Howard “Bud­
dy” Jacobson, który uciekł z więzie­
nia w Nowym Yorku na kilka dni 
przed ogłoszeniem wyroku, skazują­
cego go na 25 lat więzienia został 
odnaleziony przez policję w Kalifor- 
ni.

Skazany za zamordowanie 34-letnie- 
go Johna Tupper w dniu 6 sierpnia 
1978 roku, swego rywala o względy 
modelki, 25-letniej Melanie Cain, 
Jacobson zbiegł z więzienia w prze­
braniu swego rzekomego adwokata, 
podczas procesu utrzymywał, że jest 
niewinny.

Dochodzenie w Sprawie 
x Pomyłek Systemów 

Kontrolnych
Washington. (UPI) — Ostatnie po­

myłki kontrolnych systemów kompu­
terowych na lotniskach w Chicago 
i Nowym Yorku skłoniły rep. Bob 
Whittakera (R. Kan.) i sen. Char­
les Percy (R. IL.) do zwrócenia się 
do Kongresu o podjęcie dochodzenia 
w tej sprawie.

Federalna Agencja Lotów Cywil­
nych, stanowiąca przedmiot ataków 
ze strony obywateli i ustawodawców 
zaniepokojonych usterkami urządzeń 
bezpieczeństwa, przyznała, że między 
1974 a 1978 rokiem ilość groźnych 
incydentów, podczas których samolo­
ty w ostatniej chwili uniknęły zderze­
nia wzrosła o 76%.

W liście do GAO (General Account­
ing Office), agencji dochodzeniowej 
Kongresu, sen. Percy wraz z rep. 
Whittaker żądają rozpoczęcia docho­
dzenia w sprawie przepisów, obsłu­
gi i sprawności technicznej systemu 
kontrolnego oraz stosunków i perso­
nalnych problemów wśród pracowni­
ków tej agencji.

Przypuszcza się, że żądanie zosta­
nie wkrótce spełnione, ponieważ sen. 
Percy wystąpił jako przewodniczący 
podkomitetu dochodzeniowego przy 
Komitecie do Spraw Rządowych.

Straż Wybrzeża US 
Uratowała Haitańskich 

Uchodźców
Miami. (UPI) — Kuter straży 

ochrony wybrzeży USA udał się z 
pomocą uchodźcom haitańskim znaj­
dującym się na pełnym morzu w 
odległości ponad 100 mil od brzegu 
w chwili, kiedy nadciągała burza,

Z 50-stopowej łodzi zabrano 239 
ludzi.

Łódź nieprzystosowana do podróży 
na pełnym morzu zaczynała już prze­
ciekać.

Znajdując się już w drodze do 
Miami załoga kutra spostrzegła dwie 
inne łodzie.

Na jednej z nich znaleziono 33 
osoby, na drugiej 83.

W każdym tygodniu do Miami przy­
bywa kilkaset Haitańczyków.

Władze emigracyjne 'myślą o otwar­
ciu stałego oddziału biura emigracyj­
nego w Miami, które będzie zajmo­
wało się nowoprzybyłymi. 

ministrem rybołóstwa, rolnictwa i la­
sów. Jest on pierwszym premierem 
Japonii, który nie piastował poprze­
dnio teki jednego z kluczowych mi­
nisterstw: spraw zagranicznych, fi­
nansów lub handlu zagranicznego.

Suzuki nie ma wielkiego doświad­
czenia w polityce zagranicznej. Gdy 
był ministrem rybołóstwa prowadził 
rokowania z rządami innych państw 
m.in. z ZSRR i Australią o prawo 
połowów na ich wodach terytorial­
nych.

Goldwater 
o Carterze

Washington. (UPI) — Udzielając 
wywiadu telewizyjnego, sen. Barry 
Goldwater ostro skrytykował prez. 
Cartera, nazywając go “nieuczci­
wym, zimnokrwistym, nie bawiącym 
się w sentymenty politykiem”.

Uważa on, że rozpowszechniona opi­
nia o Carterze powtarzana przez 
wielu Amerykanów — może nie jest 
dobrym prezydentem, ale jest uczci­
wym człowiekiem — jest bardzo da­
leka od rzeczywistości.

“W drodze do Tokio Carter zatrzy­
mał się w Detroit, gdzie przyrzekł 
przedstawicielom przemysłu samo­
chodowego $1 miliard na pomoc w 
trudnym dla nich okresie . . . Wia­
domo, że nie może tego uczynić' tak 
długo, jak Kongres nie zaaprobuje 
wielu zmian w regulaminie dla pro­
ducentów samochodów.

Jak zatem ktokolwiek może stwier­
dzić, że jest on uczciwym człowie­
kiem, skoro przyrzeka rzeczy, którym 
spełnienie nie jest od niego uzależ­
nione.

Będąc gubernatorem stanu Geor­
gia, popełnił niewybaczalne Wędy.

Teraz kontunuuje tę linię” — powie­
dział Goldwater.

Wypowiedź jego była odbiciem 
krytyk wielu liderów GOP-u określa­
jących spotkanie Cartera z przedsta­
wicielami przemysłu samochodowego 
i świata pracy za “tanią sztuczkę 
polityka, pragnącego odciągnąć uwa­
gę od krajowej konwencji republika­
nów”.

Diggs Rozpocznie 
Odsiadywanie 

Wyroku
Washington (UPI) — Po odrzuceniu 

apelacji o ułaskawienie, były rep. 
Charles Diggs (D. Mich.) otrzymał 
nakaz stawienia się do zakładu kar­
nego w dniu 23 lipca, gdzie rozpocznie 
odbywanie 3-letniej kary więzienia.

Miesiąc temu Diggs — oskarżony 
o przestępstwa pocztowe (wysyłka za­
kazanych artykułów, korzystanie z 
poczty w nielegalnych celach) oraz 
przyznawanie podwyżek pracownikom 
w zamian za łapówki, z których pokry­
wał swoje długi i wydatki — po odrzu­
ceniu przez sąd jego kolejnej prośby 
o zamianę kary na wyrok warunkowy 
lub zmniejszenie wyroku, zrezygnował 
z pracy w Kongresie.

Jeden z niewielu czarnych seniorów 
w Kongresie, Diggs reprezentował 
Detroit przez 13 kadencji.

Był on przewodniczącym podkomi­
tetu do spraw afrykańskich oraz prze­
wodniczącym komitetu izbowego dys­
tryktu Columbia.

Po przeprowadzeniu dochodzeń 
przez komitet etyczny otrzymał 
naganę Kongresu. Rząd oskarżył go 
o pobranie łapówek łącznej wysokości 
$80 000. Ostatecznie uznano, że otrzy­
mał on $40 000, które spłaci w mie­
sięcznych ratach, po $500 każda.

Diggs zostanie osadzony w więzie­
niu przy bazie lotniczej w Maxwell 
w Alabama.

Warszawski Ogród 
Zoologiczny—Zrujnowany
Cykl artykułów pod tytułem “Psy 

i bestie” zamieszczony w bydgoskim 
tygodniku “Fakty” poruszył opinię 
w kraju — choć pismo samo ma 
zasięg tylko regionalny. Ostatnio war­
szawska “Polityka” powołała się na 
te artykuły, pióra Barbary Dobrzal- 
skiej.

W zimie zeszłego roku w schro­
nisku dla zwierząt w Bydgoszczy za­
marzły psy. Na początku nie było 
jasne, czy zamarzły, czy je zagłodzo­
no. Okazało się, że zamarzły — ale 
jeść im też nie dawano...

Tygodnik “Fakty” opisał sytuację 
w schronisku — a przy okazji re­
porterka trafiła też do rzeźni miej­
skiej i była śwadkiem jak się pro­
wadzi ubój, w jak niehumanitar­
nych warunkach się on odbywa. 
To nie pierwszy artykuł na ten te­
mat. Od pewnego czasu w prasie 
krajowej ukazują się alarmujące tek­
sty, których wprost czytać nie spo­
sób bez uczucia zgrozy. To wszystko 
dzieje się bowiem w kraju o tysiąc­
letniej tradycji kulturalnej i ponad 
stuletniej tradycji istnienia Towarzy­
stwa Opieki nad Zwierzętami. Nie 
chcemy przypominać szczegółów, 
przytaczanych przez prasę krakow­
ską, warszawską, wrocławską czy os­
tatnio — bydgoską. Nie chcemy pi­
sać o przejawach niewiarygodnego 
wprost okrucieństwa ludzkiego wobec 
zwierząt. Wskazują one na postępu­
jący zanik norm moralnych, szcze­
gólnie u młodzieży, na kompletny brak 
pozytywnego wpływu szkoły i na fia­
sko metod wychowawczych.

Ale to są poszczególne przypadki. 
Zadarzają się na całym świecie. Na­
tomiast prawdziwie alarmujący jest 
stosunek państwowych instytucji, 
urzędowych i państwowych funkcjo­
nariuszy do kwestii niehumanitarne­
go traktowania żywej przyrody. Gdy 
w miejscowości Mozgowo w woje­
wództwie olsztyńskim bezprawnie wy­
bijano psy i koty na oczach wła­
ścicieli — uczestniczył w tym funk­
cjonariusz MO, zabawiając się do­
konywaniem popisów strzeleckich do 
skazanych na śmierć zwierząt.

Sprawę tę opisał w “Tygodniku 
Demokratycznym” Andrzej Józef Ja­
kubowski. Ten sam Tygodnik zajął 
się swego czasu kwestią przewozu 
koni w wagonach PKP, w warunkach 
tak niehumanitarnych, że część zwie­
rząt — przeznaczonych na eksport 
— padała przed dowiezieniem do gra­
nicy. Wywołało to protesty ze strony 
organizacji międzynarodowych i nie 
przysporzyło Polsce dobrej sławy.

Oddzielny problem to warunki na 
punktach skupu żywca Charaktery­
styczne, że w czasie najcięższych 
mrozów “Samopomoc Chłopska” pro­
wadziła swoją działalność nie mając 
możliwości zorganizowania transpor­
tu do rzeźni ani nie posiadając po­
mieszczeń dla przechowywania by­
dła. O tym, co się dzieje na punk­
tach skupu nawet i podczas normal­
nych temperatur, a także jak jest 
prowadzony ubój i — pomijając już 
wszystkie, inne aspekty — jakie z 
tego powodu powstają straty, pisała 
niedawano “Polityka”. Z kolei war­
szawska “Kultura” zamieściła duży 
artykuł o sytuacji w stołecznym schro­
nisku dla zwierząt, a ostatnio “Ar­
gumenty” oraz “Prawo i Życie” zaj­
mowały się upadkiem Ogrodu Zoo­
logicznego, który jest w takim sta­
nie, że właściwie trzeba by go zli­
kwidować albo przenieść poza War­
szawę.

Brak Papieru 
w Polsce

W Polsce odczuwa się coraz silniej­
szy brak papieru, co ma poważne 
uboczne konsekwencje gospodarcze, 
szczególnie w przemyśle żywnościo­
wym.

W większości miast polskich trudno 
jest dośtać koperty. Papier toaletowy 
jest sprzedawany nie rolkami, ale na 
metry.

Brakuje tektury i woskowego pa­
pieru dla opakowania masła, serów, 
jogurtu i mleka. Brak papieru stwarza, 
że wiele produktów spożywczych jest 
sprzedawanych w sposób niehigienicz­
ny. Ponadto przemysł spożywczy z 
powodu braku opakować nie może 
dostarczyć swych towarów na rynek. 
W ub. roku przemysł spożywczy otrzy­
mał o 20 procent opakowań papiero­
wych mniej, niż potrzebował.

Przemysł papierniczy w PRL miał 
bardzo przestarzałe urządzenia. Gdy 
jednak zakupiono na Zachodzie nowo­
czesne maszyny to nie zostały one od 
razu zainstalowane. Wiele drogich 
urządzeń marniało na placach fab­
rycznych.

Ogród ten przed dwoma laty ob­
chodził swoje pięćdziesięciolecie, Je­
go inicjatorem i wieloletnim dyrek­
torem był profesor Jan Żabiński — 
człowiek wielkiej prawości, niezwykle 
w kraju popularny, w okresie oku­
pacji działacz Podziemia, oficer Ar­
mii Krajowej, więzień hitlerowskich 
oflagów. Profesor zmarł w roku 74. 
Może i lepiej, że nie widzi jak zmar­
nowano dzieło jego życia! Zwierzę­
ta masowo padają, chorują, męczą 
się w zbyt małych i nieodpowied­
nich pomieszczeniach, nie mają do­
statecznej opieki ani właściwego po­
żywienia, zaś zwiedzający i tak nie 
mogą z ogrodu korzystać, bo więk­
szość klatek jest pusta, albo całe 
sekcje są stale pozamykane.

Ten ogród zoologiczny był kiedyś 
jedną z najnowocześniejszych tego ty­
pu placówek w całej Europie. Był 
dumą warszawiaków i wizytówką sto­
licy. Należał do jej tradycji kultural­
nej i cywilizacyjnej. Dziś — może 
słusznie byłoby teren opróżnić, a zwie­
rzęta uśpić. Bo — lepiej już je za­
bić — niż męczyć!

Kto ponosi odpowiedzialność za 
upadek warszawskiego Zoologu? A 
kto odpowiada za skandaliczne wa­
runki w schroniskach, w tak zwa­
nych “azylach”? A kto jest winien, 
że zwierzęta transportuje się w 
sposób niehumanitarny, nieludzki, że 
na punktach skupu dzieją się sceny 
tak straszne, że bardziej wrażliwi 
lekarze weterynarii rezygnują z pra­
cy, bo nie mogą później spać o po 
nocach? A za warunki uboju kto odpo­
wiada? Przecież obiecywano zbudo­
wanie nowoczesnych komór ogłusza­
jących, i zakup odpowiednich humani­
tarnych urządzeń.

Pisze się teraz w prasie dużo o 
wadliwej, podobno, działalności To­
warzystwa Opieki nad Zwierzętami. 
O kłótniach w jego Zarządzie i nie­
właściwej gospodarce. W związku z 
tym w ubiegłym roku Zarządowi cof­
nięto dotację w wysokości niespeł­
na 800,000 złotych. Czyli — już w 
ogóle nie ma funduszy na działal­
ność. Przypomnijmy, że Towarzys­
two, wielce dla rozwoju kultury mo­
ralnej zasłużone podupadło na skutek 
szykan biurokracji partyjnej. Pisał 
o tym w liście otwartym do Gierka 
wybitny społecznik, profesor Edward 
Lipiński, stając się w obronie To- 
warzysta, niszczonego przez bez­
myślne zarządzenia władz. Nie otrzy­
mał nigdy odpowiedzi.

Reaktowywanie Towarzystwa Opie­
ki nad Zwierzętami jest w tej chwi­
li sprawą pierwszorzędnej wagi.

Jeśli ma ono spełniać powierzo­
ną mu rolę, musi posiadać odpowie­
dni status i możliwości. To znaczy: 
dostateczną liczbę inspektorów mają­
cych przy tym prawo kontroli i wy­
mierzania kar. To znaczy: odpowie­
dni budżet. A także — dostęp do 
pracy wychowawczej w szkolnictwie.

O kilku lat temat: niehumanitar­
ne obchodzenie się ze zwierzętami 
w azylach, w transporcie, w Zoo, 
na punktach skupu, prawie nie scho­
dzi ze szpalt prasy. Ale z roku na 
rok jest gorzej. To nie poszczegól­
ne indywidualne przypadki znę­
cania się na zwierzętami decydują 
o smutnym obrazie, ale brak odpo­
wiedzialności, kontroli i zupełna znie­
czulica moralna ze strony instytucji 
państwowych i oddziałów administra­
cji lokalnej i państwowej.

Polska ma jedne z najnowocześniej­
szych przepisów ochronnych. Rzecz 
w tym, że władze prawie nic nie 
robią, żeby je realizować.

*
: f

BETTY HEITMAN, przewodnicząca 
Federacji Kobiet przy Partii Republi­
kańskiej jest wypowana na współprze­
wodniczącą Komitetu Partii na miej­
sce Mary Crisp, która zrezygnowała 
po odrzuceniu popieranej przez nią 
sprawy wniesienia poparcia dla po­
prawki konstytucyjnej ERA na forum 
Konwencji Partii. (UPI)
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PARYŻ. — W 191-ą rocznicę zdobycia Bastylii na Chams 
Elysees odbyła się defilada wojskowa z udziałem czołgów fran­
cuskiej produkcji typu AMX-30. (UPI)
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Pomnik Kartofla w PRL
W Biesiekierzu na Pomorzu środ­

kowym odsłonięto pomnik kartofla 
dłuta Adama Adamskiego. Trójra- 
mienny cokół obejmuje i wynosi w 
górę gigantyczną bulwę. Ziemniak 
jest w mundurku. Pomnik kartofla 
góruje nad okolicą.

★ ★ ★
W czasie ślubu w USC Szczecin- 

Pogodno przy młodej parze siedział 
grzecznie pies wystrojony w muszkę 
w grochy. Wiceprezydent miasta mgr 
Krupa dał w związku z indydentem 
oświadczenie dla prasy, że wicekie- 
rowniczka USC usiłowała przeciw­
działać wejściu psa na salę, że pies 
siedział, ale w tylnych rzędach, że 
fakt został omówiony z personelem 
USC, który zobowiązano do negatyw­
nego reagowania na psy i inne nie­
pożądane zjawiska. Tyle urzędowego 
zadęcia o to, że ludzie na własnym 
co bądź ślubie chcieli mieć przy 
boku istotę, którą w PRL na pewno 
dobrze im życzy.

★ ★ ★
Prasa Wybrzeża apeluje o zabranie 

bomby lotniczej wydobytej z ziemi

Beautiful Crochet!
7064

V V

Add a crochet cloth to the 
charm ot your home!

It's a joy to crochet in pretty 
pineapples and spider webs. 
Work with 2 strands of 
bedspread cotton for 52 x 75” 
cloth. Pattern 7064: directions 
for 34 x 46” scarf included.

$1.75 for each pattern. Add 504 
each pattern for first-class air­
mail and handling. Send to:

Alice Brooks
Needlecraft Dept 263

Polish Daily Zgoda
Box 163, Old Chelsea Sta., New 
York, NY 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number. 
EXCITING! New 1980 NEEDLE­
CRAFT CATALOG with over 170 
designs in great variety of crafts.. 
3 free patterns inside. Send $ 1.00 
132-Quilt Originals..... $1.50 
131-Add a Block Quilts. $1.50 
130-Sweaters-Sizes 38-56. $1.50 
129-Quick/Easy Transfers.$1.50 
128-Patchwork Quilts.. . $1.50 
127-Afghans 'n' Doilies.. $1.50 
126-Crafty Flowers............$1.50
125-Petal Quilts.................$1.50
124-Gifts ’n’ Ornaments $1.50 
123-Stitch ’n’ Patch Quilts$1.50 
122-Stuff ’n' Puff Quilts.. $1.50 
121-Pillow Show-Offs. . . $1.50 
120-Crochet a Wardrobe. $1.50 
119-Flower Crochet..... $1.50 
118-Crochet with Squares.$1.50 
116-Niftjr Fifty Quilts. $1.50 
115-Ripple Crochet.. $1.50
114-Complete Afghans.. $1.50 
112-Prize Afghans............$1.50
107-lnstant Sewing............ $1.50
105-lnstant Crochet..........$1.50
102-Museum Quilts..........$1.50
101-Quilt Collection... $1.50 

w czasie czynu społecznego na osie­
dlu gdańskim Żabniaka. Zawiado­
miono MO, ale zanim milicja się 
zjawiła, bombą zajęły się dzieci. Przy­
bywały tabunami. Podkopywały ją 
rękami, żeby podnieść i rzucić, 
opracowały plany kradzieży niewypa­
łu, a także przepiłowania dla 
wydobycia prochu.

★ ★ ★
Aby jeść w stołówce kielecki nau­

czyciel musi skierować do Kurato­
rium Oświaty i Wychowania supli-ł 
kę o znormalizowanej treści: “Zwra­
cam się z uprzejmą prośbą o umo­
żliwienie mi zakupu obiadów . . .” 
itd. Nadto wypełnia się obszerny for­
mularz zawierający: dane personal­
ne petenta, dane personalne rodzi­
ny, informacje na temat, gdzie do­
tychczas petent jadał obiady, oświad­
czenie o przyczynach chęci jadania 
obiadów, opinię Związku Nauczyciel­
stwa Polskiego i dyrekcji szkoły. 
Ostatnią część kwestionariusza wy­
pełnia komisja decydująca o przyję­
ciu wyżej podpisanego do stołówkowe­
go Dinnig Club.

★ ★ ★
Czterej bokserzy z Górniczego Klu­

bu Sportowego w Jastrzębiu-Zdroju 
uzupełniali swoje pensje sportowe 
rozbojem. Napadali na ludzi, bili 
ich oraz kopali i zabierali pieniądze. 
Wyroki sądu za te metody treningu 
były wysokie i w zasadzie bez za­
wieszenia. Z jednym wyjątkiem, 
GKS Jastrzębie-Zdrój wstawił się za 
Andrzejem Danielakiem, pisząc do 
sądu: “Zaświadczamy, że w/w jest 
objawieniem wrodzonego talentu pię­
ściarskiego, a takowych brak nam 
w kraju. Jest on aktualnym kandy­
datem do reprezentowania barw na­
rodowych na olimpiadzie w Mo­
skwie”. “Trybuna Odrzańska” z dnia 
24 maja pisze: “Sąd dal się prze­
konać. Wyrok półtora roku odosob­
nienia zawieszono na 3 lata. Andrzej 
Danielak mógł zdobyć wicemistrzo­
stwo kraju i być powołanym do ka­
dry olimpijskiej”.

Pomoc Domowa

POTRZEBNE KOBIETY
DO PRAC DOMOWYCH

Z ZAMIESZKANIEM 
Podstawowa Znajomość Angielskiego 

TRAYCEE DOMESTIC AGENCY 
Private Employment Agency 
831-5530 w Języku Angielskim 

640-7051 w Języku Polskim

MATURE WOMAN
Light housekeeping to care for child 
(2%-year). Part time. Elmwood Park. 
Will pick up from bus or train. Ex­
perience preferred, references. Call 
after 6 P.M.

453-8223
Must Speak Some English

ENGLISH SPEAKING 
HOUSEKEEPER - COOK 

Must drive.
Hours: 8 A.M. to 3 P.M. 

OR 3 P.M. to 10 P.M. 
North Shore Area. 

Can 787-7070 
Mrs. Wadley

PILNOWANIE DZIECKA 
I GOSPODARSTWO DOMOWE 

Potrzebna kobieta do pracy domowej i opieki 
nad 7 miesięczną dziewczynką do domu w Evans­
ton. 2-3 dni w tygodniu. Wygodna miejska komu­
nikacja. Musi mówić trochę po angielsku. Dzwonić 
w języku angielskim.

475-1221

GOSPODYNI
$100—$125 tygodniowo. Własny pokój, 
łazienka, telewizor. 5 dni.

ARDEN’S AGENCY 
6934 N. Glenwood 

Dzwonić w Jęz. Angielskim: 
465-1241________ lub________ 824-184:;

Praca Żeńska Kontraktorzy★ Kontraktorzy

★ Kanalizacja

★ Praca Żeńska

★ Posiadłości w Polsce

★ GARAGESALE
★ Naprawą TV

★ Rozmaite

★ AUTO

★ Zguby

-fc Praca Domy

Praca Męska

Do WynajęciaEqual Opportunity Employer M/F

it Praca Męska

Cali: 384-6804 Do

TO OUR ADVERTISERS DO NASZYCH KLIENTÓW

• Wszystkie Drobne Classified

4 ROOMS. Chicago — Western. Good 
value for mature person or couple. 
$120 plus utilities. 878-0722 evenings.

PRZYJMĘ panią w średnim wieku na 
wspólne mieszkanie. 4025 N. Kolmar.

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIE W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

FON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

POTRZEBNA fryzjerka. 6350 W. Ir­
ving Park Rd. 282-2291 — 283-8256.

POTRZEBNY doświadczony stolarz. 
284-1294.

ZGUBIONO paszport BR. nr: 257647 
na nazwisko Stanisław Mikuła. Tel. 
286-0141. .

POTRZEBA SPRZEDAWCZYNI 
DO PRACY W SKLEPIE 

WĘDLIN I DELIKATESÓW 
Musi mówić po polsku i po angielsku. 
W soboty i w niedziele. Zgłosić się 
osobiście pnr.

4410 N. MILWAUKEE AVE.

CONDOMINIUM 
CLEANING SERVICE 

Poszukuję pani polskiego pochodze­
nia, mówiącej trochę po angielsku, 
do sprzątania. Na pełen etat. $4 na 
na godzinę na początek. Dzwonić 
po 7 wieczorem; 463-6467,

MALOWANIE — szpachlowanie mie­
szkań. Drobne naprawy. Tanio — 
252-7634.

Progressive Company 
Seeking office manager, (man or 
woman), with varied skills. Polish and 
English speaking. Interesting job. 
Good salary and benefits. Northwest 
side.

GALEWOOD
OPEN SUNDAY 1 - 4 

1822 N. OAK PARK AVE.
Beautiful yellow brick octagon, 3 bed­
rooms, formal dining room, full base­
ment, newer roofed house and 2-car 
garage. Must see; in $60’s.

CENTURY 21 RCA 
456-4004

MUROWANY dwu piętrowy. 5tka i 
6tka. Na Jackowie. 227-6793.

Kitchen Matron
9 — 5 or 9 — 4. 4 or 5 days a week. 
$4.50 an hour. Must speak English.

Call Miss Dugan.
372-5600

JEFFERSON PARK. 2 pokoje dla 
dwóch — trzech pań z używalnością 
kuchni od zaraz. 725-6183 po 6.

POTRZEBNI MĘŻCZYŹNI 
do Ogólnej pracy fabrycznej. Dobra 
zapłata i ubezpieczenie. Musi czytać 
i pisać po angielsku.

Zgłaszać Się Osobiście 
5259 W. GRAND AVE. 

237-4029

Sklep Delikatesowy
DO SPRZEDANIA

Po informacje proszę telefonować
Od 9 Rano do 6 Wiecz.

736-3524

CASHIER/TYPIST
To work in professional phar­
macy full time.

MEDICARE PHARMACY 
158 W. Washington 

372-8934
Posiadłości 

w Polsce
Okazja Do Sprzedania 

Gospodarstwo Rolne w Polsce 
13 akrów, całkowicie zmechani­
zowane, zabudowania w dobrym 
stanie. Piękne Położenie. Woje­
wództwo Tarnów. Cena do uzgo­
dnienia. Po więcej informacji 
telefonować:

312-693-6943

SHEET METAL WORKER
Experienced for metal fabrication job 
shop. Good insurance and profit shar­
ing. Near Belmont and Mannheim.

ACE METAL CRAFTS 
455-1813 . 625-8745

Package Liquor Store 
Needs Experienced Man As 
ASSISTANT MANAGER 

Evening Hours. Call Fred 
725-4151

HELP WANTED
Need Experienced Waitress 

Italian Food 
Apply in Person or Call 

625-4317
7443 W. Irving Park

Dachy - Obicia — Benton 
Fugowanie — Rynny 

Okna Sztormowe — Daszki 
Wszelkie Przeróbki 

Darmo Kosztorysy—Polska Firma 
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SE JDAK, Właść.

H & S HOME 
IMPROVEMENT CO.

891-5959

Complete BuildingRepairs, 
Renovations Maintenance 

Qualified and Equipped to Perform 
all your work in accordance with. 
Highest Professional Standards 
and using the Finest Available

“DO IT ONCE - DO IT RIGHT 
DO IT NOW” 

Ask for George
General Contracting Co. 
4146 W. Armitage Ave. 278-1525 
Serving Chicagoland Since 1951

WYPRZEDAŻ GARAŻOWA
Piątek 18 Lipca 1-8 wiecz. 

Sobota 19 Lipca 10 Rano-7 wiecz. 
3720 N. LEAVITT

Odzież, meble, urządzenia domowe, 
klimatyzatory. Rzeczy nowe i uży­
wane.

DOCK WORKER
Need English speaking man with lift 
truck experience. Able to read mi­
crometer and ruler.

CALL 772-4848

MARKET DAY 
SUNDAY JULY 20th 

10 A.M. to 5 P.M. 
DOLNICK CENTER 

6122 N. California Chicago 
All New Merchandise, Housewares, 
Gifts; Free Admission and Free Park.

Sponsored by Pioneer Woman

CLEANING LADY
For small office. 2 days a month. 

ROBINSON & ASSOCIATES 
3000 N. Cicero

777-6200

POTRZEBNA KOBIETA 
posiadająca prawo jazdy na stan Illi­
nois i może prowadzić auto. Dzienna 
praca, 6 dni w tygodniu od 2 — 6 poł. 

376-1212

POTRZEBUJEMY 
Doświadczonych 
PRACOWNIKÓW 

szlifowania i bajcowania parke- 
tów, oraz do malowania, tapetowania 
wnętrz. Przynajmniej 5 lat doświad­
czenia w Polsce i w Stanach. Proszę 
dzwonić i pytać o Bruno 

262-3026
Albanian Corp. / General Contractor 

1070 W. Granville

TECHNICZKA 
DENTYSTYCZNA 

Znająca wszystkie fazy, potrzebna od 
zaraz. Konieczne doświadczenie w 
Ameryce

775-3333,823-3858 albo 675-5238

WSZYSTKIE ODNOWY DOMOW
' SZYBKO-TANIO-SUMIENNIE-FACHOWO

• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE MALOWANIE 
DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ • ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić do Znanego Kontraktora
MIKE DRAGOWICZ • 588-6535

WEST CHICAGO
Custom built brick ranch on over % 
acre with trees, fireplace. 1st floor 
family room, full basement.

THORSEN REALTORS
Jean Towers • 495-3500

TO WORK in a 31 BED ACTIVE 
TREATMENT HOSPITAL in East 
Central Alberta. 2 Practicing Physi­
cians. Excellent Salaries according to 
AHA/UNA negotiated contract.

SALARIES $1,465-$1,717 
Satisfactory recent experience recog­
nized. Nurses residence for single 
females available. Mus^ be licensed 
inCanada or eligible.

Please Send Resumć or Call
(403) 664-3526 COLLECT

BIG COUNTRY 
HOSPITAL

OYEN, ALBERTA, CANADA 
TOJ 2JO

Trzecia Wyprawa 
Na Spitsbergen

Port gdyński opuścił statek szkol- 
no-eksploatacyjny Polskich Linii Oce­
anicznych “Antoni Gamuszewski”. 
Płynie za krąg polarny na Spitsber­
gen, z trzecią kolejną wyprawą na­
ukowo-badawczą, organizowaną przez 
Instytut Geofizyki Polskiej Akademii 
Nauk.

Ekipa naukowa liczy 48 osób. W 
jej skład wchodzi grupa naukow­
ców z Uniwersytetu Toruńskiego, któ­
ra będzie pracowała na Ziemi Oskara 
II, grupa Uniwersytetu Wrocławskie­
go będzie badała lodowiec Warenskjol- 
da i grupa Uniwersytetu Jagielloń­
skiego, która Zdziałać będzie w re­
jonie Homsundu.

FASTFOOD
Need full & part time people. Start at 
$3.50 per hr. Experience preferred. 
Must speak some English. Good trans­
portation.

CALL 593-0472

POTRZEBNA KOBIETA
Do operowania maszyn. Dobre wyna­
grodzenie i ubezpieczenie szpitalne. 
Musi umieć trochę po angielsku.

Zgłaszać Się Osobiście
5259 W. GRAND AVE. 

237-4029

REGISTERED 
NURSES 

Needed in Canada!

POTRZEBA 
MŁODYCH 

KOBIET 
I

DZIEWCZĄT
DO PRACY

• General Factory Work
• Solderers, Coil Winders 
and Assemblers 
Czysta, Lekka Praca

Dzienna Lub Nocna Zmiana 
Stała praca, dobra zapłata i liczne 
świadczenia. Dobre i przyjemne 
warunki pracy.

Zgłoście Się Osobiście Do:

ACE
TRANSFORMER CO. 

4545 W. Armitage

WYKONUJĘ PRACE 
KANALIZACYJNE 

wodociągowe, przepychanie ka­
nałów i rur. Solidna robota. 24- 
godzina obsługa. Wrazie złamania 
rur proszę dzwonić, a ja spraw­
dzę, bo 90% wygląda złamane a 
nie są. Nie potrzebują wymiany, 
tylko odpowiedniego czyszczenia, 
przez co zaoszczędzicie dużo pie­
niędzy.

Jędrzej czy k i Grabowski 
384-0582

Ogłoszenia Są Płatne z Góry
O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

Immediate Openings For:

JOURNEYMEN 
LINEMAN

(ELECTRIC POWER)
The Western Area Power Administra­
tion Dept, of Energy has immediate 
openings for Journeyman Lineman at 
Page, Arizona and Hayden, Colo. 
These positions cover journeyman 
work on wood pole and steel power 
transmission lines with voltage up to 
345-kV. Work is performed by hot- 
stick and bare-hand methods. Present 
salary is $10.39 per hour for 40-hour 
week with overtime at time and one- 
half. Other benefits include 9 paid hol­
idays, paid vacation and sick leave 
and employer participation in health 
and life insurance and retirement 
plans. For more information and as­
sistance in applying for these positions 
contact: ~

MARIE SICILIANO
Or Please CaU (801) 524-5493

WESTERN AREA
POWER ADMINISTRATION

P.O. Box 11606
Salt Lake City, Utah 84111

Equal Opportunity Employer

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE 

Unless Other Terms Are Established With 
POLISH DAILY ZGODA

^ÓSiADAMYPRACE FIZYCZNEJ
; LUB UMYSŁOWE
> DLA WSZYSTKICH

Irene’s Employment Agency 
6291 W. TOUHY 631-8878

ACCOUNTANT
Immediate opening for college 
graduate interested in ac­
counting for loop insurance 
company. No experience re­
quired. Send complete resumć 
including salary requirements 
to:

BOX 555—AF
223 W. Washington St. 

Chicago, IL 60606

GENERAL 
OFFICE

Must type, operate calculator 
and be accurate with figures. 
Switchboard experience or we 
will train. Must speak English.

SLOTKOWSKI 
SAUSAGE CO.

2021 W. 18th St.

MEDICAL TECHNOLOGISTS
POSITIONS ARE AVAILABLE ON 3rd shift!

Individuals will handle diversified duties. Hours are 11 P.M. to 7:30 A.M. 
Consolidated medical laboratories at Highland Park Hospital.
We offer competitive salaries and outstanding benefits. ASCP or equiva­
lent necessary. Join our modem, well equipped facility in a progressive 
community hospital. June grads will be considered. Qualified applicants 
should arrange appointment by contacting the Laboratory Manager of:

HIGHLAND PARK HOSPITAL
312/432-8000, Ext. 2300

718 Glenview Ave. • Highland Park, n.

■ TELEWIZORY KOLOROWE
Naprawia

| INŻ. PAPROCKI
Dzwonić Między 12:00 a 8:00 Wiecz,

1 545-6667 — Gwarancja

LARAMIE i FULLERTON
2 sypialnie, piec kuchenny, lodówka. 
Tylna weranda. Wygodny ogródek. 
$225. Bez dzieci. Bez zwierząt. Jeśli 
nie mówisz po angielsku poproś znajo­
mych, żeby zadzwonili w języku an­
gielskim.
_____________ 878-2102_________ ■

KARLOV - BERRY, 6 pokojowe, 
ogrzewane, pierwsze piętro dla spo­
kojnego małżeństwa bez małych dzidci 
i zwierząt. $300 plus depozyt. 283-2574 
4 po poł. — 9 wieczór. * 

OGRZEWANA 6-ka z dywanami. Przy
56-ej i Whipple, 436-5407,___________
POKOJ do wynajęcia. 4763 N. Key­
stone. 777-4560.

’74 CHEVY Impala sprzeam za $725. 
Trzeba dzwonić na numer 251-5300 
albo 275-5297 i prosić do telefonu ko- 
niecznie panią Ewę._______________
‘72 VOLKSWAGEN. W dobrym stanie: 
ręczna przekładnia. $1,000. 276-9072.
’74 CHEVY Impala Sprzedam za $725. 
transmisja standard, $2,450. Dzwonić 
275-5297. 
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Budżet Rady Szkolnej 
Zmniejszony o $27 Milionów

W środę wieczorem chicagoska 
Rada Szkolna glosowała za zmniej­
szeniem budżetu na nadchodzący rok 
szkolny o $27 milionów. Obcięcie 
budżetu nastąpi przez zmniejszenie 
stanowisk pracy na terenie chicago- 
skich szkól o 1,943 miejsc.

We wczesnych godzinach w środę 
rada glosowała ilością głosów 4 do 3 za 
zmniejszeniem proponowanego bud­
żetu $1,318 miliardów o $65 milionów.

Zmniejszenia stanowisk pracy obej­
mą 1,277 pomocy nauczycieli, 337 nau­
czycieli i 229 innych pracowników 
szkolnych.

Przez wykluczenie 1,277 stanowisk 
dla pomocy nauczycieli Rada Szkolna 
zaoszczędzi $11,879,500. W nowym 
roku szkolnym nie będzie także dodat­
kowego programu szkoleniowego dla 
uczniów klas wyższych, nastąpią ogra­
niczenia w bezpłatnym korzystaniu 
z pomieszczeń budynków szkolnych 
w godzinach wieczornych, pewne 
oszczędności zostaną wprowadzone 
na wydatki związane z utrzymaniem

porządku i czystości, a także ograni­
czone będą pozaszkolne zajęcia spor­
towe.

Rada Szkolna planuje także wpro­
wadzić duże oszczędności w swych 
biurach głównych, zarówno jeśli cho­
dzi o ilość zatrudnionego tam per­
sonelu, jak i ograniczenie wydatków 
na zakup materiału i sprzętu szkol­
nego.

Oszczędności poczynione zostaną 
również w programach specjalnych.

M.in. o 25% mniej pieniędzy prze­
znaczonych będzie na naukę języka 
angielskiego jako drugiego języka, 
a także na program poprawy wyni­
ków uczniów w matematyce i w czy­
taniu. W trzech wyżej wymienionych 
programach zatrudnionych zostanie 
od nowego roku szkolnego o 96 mniej 
nauczycieli niż w roku ubiegłym.

Obcięcie budżetu szkolnego nie 
przewiduje również podwyżek uposa­
żeń dla kierowników szkół i wyższych 
urzędników administracyjnych.

Lepsze Wyniki w Czytaniu 
w Szkołach Na Terenie Miasta

Wyniki w czytaniu uczniów nie­
których szkół publicznych na terenie 
miasta są lepsze w porównaniu z ro­
kiem ubiegłym, jak wykazały wyniki 
testów przeprowadzonych we wszyst­
kich podstawowych szkołach chica- 
goskich pod koniec roku szkolnego.

Lepsze wyniki otrzymali m.in. ucz­
niowie klas 3, 6, 7 i 8, jeżeli porówny­
wać będziemy z rokiem ubiegłym. 
Uczniowie natomiast klas 2, 4 i 5 są 
na tym samym poziomie, co ubiegło­
roczni. Ich wyniki w czytaniu są daleko 
w tyle za przeciętną krajową, oprócz 
uczniów klas 2, którzy wyprzedzają 
o miesiąc nauki swych rówieśników 
z innych miast.

W skali krajowej wyniki w czytaniu 
pogorszyły się w ciągu ostatniej deka­
dy, ale w Chicago mają one ciągle 
tendencję zwyżkową oświadczyła 
superintendent szkół, Angelinę P. Ca­
ruso. Fakt ten zasługuje na tym wię­
kszą uwagę, ponieważ ostatni rok 
szkolny dla chicagoskich szkół jak pa­
miętamy był niezmiernie trudnym 
okresem i zajęcia szkolne począwszy 
od 14 listopada nie odbywały się nor­
malnym rytmem, ciągłe strajki nauczy­
cieli ich zwolnienia i przesunięcia, 
powiedziała Caruso.

Podniesienie poziomu czytania 
zauważono na podstawie wyników 
testu Iowa, składającego się z czterech 
części, właściwego rozumienia czyta­
nia, słownictwa, matematycznych 
pojęć i rozwiązywania matematycz­
nych zadań. Test ten przeprowadzono 
w chicagoskich szkołach w maju. 
Lepsze wyniki w czytaniu uczniów 
szkól publicznych osiągnięto zdaniem 
Caruso dzięki kontynuacji procesu 
podnoszenia poziomu nauczania w za­
kresie czytania i matematyki, którego 
głównym propagatorem jest obecny 
superintendent szkolny, pani Angelinę 
Caruso.

W 1975 r. przeciętny absolwent 8 
klasy na terenie Chicago miał wyniki 
w czytaniu na poziomie 6.6, będąc w 
ten sposób o dwa lata w tyle za prze­
ciętną krajową, wynoszącą 8.8. Ucz­
niowie 8 klas podnoszą od tego czasu 
swoje wyniki w czytaniu i obecnie 
przeciętna wynosi 7.3, a więc są oni o 
1.5 roku w tyle za przeciętną krajową.

Zaniżone wyniki w czytaniu uczniów 
szkół podstawowych w stosunku do 
danych krajowych nie odnoszą się 
jednak w takim samym stopniu do 
wszystkich szkól. Z 371 szkół podsta­
wowych, znajdujących się na terenie 
Chicago, uczniowie klas 8 (13-latki) w 
55 szkołach osiągnęli tego roku wyniki 
w czytaniu wyższe od przeciętnie} 
krajowej. W porównaniu z rokiem 
ubiegłym szkół takich było 51.

Jak zwykle najlepsze wyniki w czy­
taniu posiadają szkoły z przewagą 
białych uczniów, na południowym-za- 
chodzie, północnym-zachodzie i w od­
ległych północnych dzielnicach miasta.

Szkoła w Edgebrook, mieszcząca 
się przy 6525 N. Hiawatha otrzymała 
w tym roku wyniki na poziomie 10.5, 
obejmując przewodnictwo wśród chi­
cagoskich szkół, jeśli chodzi o poziom 
czytania(w ubiegłym roku byłana 9 
miejscu).

Szkoła prowadząca w tym wzglę­
dzie przez ubiegłe dwa lata, Ray przy 
5631S. Kimbark spadła na 10 miejsce, 
stale jednak posiadając wyniki w czy­
taniu wyższe od przeciętnej krajowej, 
wynoszące 9.0.
Dobre wyniki powyżej przeciętnej kra­
jowej posiadają ponadto następujące 
szkoły: Hurley, 3849 W. 69th PL, 10.1; 
Fleming Branch of Grimes, 4al8 W. 
64th St., 9.6; Onagan, 6634 W. Raven 
St., 9.5; Tereson, 5510 N. Christiana 
Ave., 9.5 i Sauganash, 6040 N. Kil­
patrick Ave., 9.5.

Samolot TWA Lecący z Chicago 
Uniknął Zderzenia w Powietrzu

Agencja do spraw transportu po­
wietrznego — FAA — podała, że we 
wtorek zaistniała ponownie niebez­
pieczna sytuacja w powietrzu, kiedy 
dwa samoloty, pasażerski linii TWA 
i wojskowy, z bazy lotniczej pod 
Washingtonem, leciały przez moment 
w niebezpiecznie' bliskiej odległości.

Samolot linii TWA typu Boeing 
727 wystartował z lotniska O’Hare 
o godz. 1:45 po pól. i wziął kurs 
na Denver, Kolorado. Samolot leciał 
na wysokości 31,000 stóp i kontrolo­
wany był przez urządzenia kompu- 

. terowe i radarowe w centrum kontro-.
li lotów w Aurora, obsługujące lot­
nisko O’Hare. Po 45 minutach lotu, 
na wysokości Iowa City, samolot zna­
lazł się na trasie lecącego na wyso­
kości 30,800 stóp samolotu wojskowe­
go, odbywającego lot z Omala do 
bazy Andrews pod Washingtonem. 
Samolot w ostatniej chwili wzniósł 
się na wyższy pułap, unikając zde­
rzenia z maszyną pasażerską.

Jak podał rzecznik FAA, Neal Gal- 
lahan, stwierdzono, że mniej więcej

Jeszcze Jeden Biurowiec 
Powstanie w Śródmieściu

W śródmieściu przy 1 S. Wacker 
powstanie nowy 40-piętrowy biuro­
wiec kosztem $120 min. Architekt Hel­
mut Jahn zaprojektował gmach ze 
szkła i stali. W gmachu, którego budo­
wa ma być ukończona w lecie 1982 
roku, znajdą pomieszczenia biura 
Metropolitan Life Insurance Co., Har­
ry Walken Partnership i Metropolitan 
Structures Inc. 

w trzy minuty przed zaistnieniem 
krytycznej sytuacji, komputer w cen­
trum kontroli ruchu w Aurora wy­
łączył się na przeciąg 15 sekund. 
Komputer spełnia rolę nawigatora, 
przetwarzając dane namierzone na 
urządzeniu radarowym. Jest to nie 
pierwszy wypadek krótkotrwałych 
przerw w pracy komputera. W maju 
zaistniała identyczna sytuacja, kiedy 
również nad terenem Iowa City, o 
mało nie doszło do kolizji dwóch 
samolotów.

Gallahan podał, że obowiązkiem 
dyżurnego kontrolera ruchu jest zwra­
canie uwagi na wszelkie usterki w 
pracy urządzeń elektronicznych. W 
momencie wyłączenia się komputera, 
urządzenie radarowe zarejestrowało 
na ekranie oba zbliżające się do sie­
bie samoloty i przekazało sygnał alar­
mowy do nieczynnego w tym czasie 
komputera. Kontroler ruchu powinien 
zauważyć sygnał radaru i zoriento­
wawszy się, że nie ma reakcji w kom­
puterze, przejąć jego funkcje łącząc 
się drogą radiową z pilotami samo­
lotów. Gallahan podał, że dyżurny 
kontroler ruchu został zawieszony w 
czynnościach do czasu wyświetlenia 
przez specjalną komisję czy niedo­
patrzenie wypłynęło z jego winy.

Biuro linii TWA nie mogło dokład­
nie określić ilu pasażerów znajdowało 
się na pokładzie. Samolot leciał zgo­
dnie z rozkładem z lotniska La 
Guardia w N. Yorku przez Chicago 
do Denver. Na pokładzie tego typu 
maszyny jest 101 miejsc. Nie wszyst­
kie one były zajęte.
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JEROZOLIMA. — W czasie pobytu w Izraelu, niezależny kan­
dydat w wyborach na stanowisko prezydenta, John Anderson 
z Illinois, zwiedził Yad Vashem, miejsce poświęcone pamięci 
Żydów;ofiar nazizmu. (UPI)

Skutki Wczorajszych Burz
Chicago Dotknięte Klęską Żywiołową

(UPI) — Wczorajsze burze, które 
przeszły nad miastem i osiedlami 
wokół metropolii chicagoskiej okre­
ślono jako “klęskę żywiołową.”

John Donovan, komisarz z Wydzia­
łu Ulic i Oczyszczania Miasta okre­
ślił zniszczenia dokonane przez wczo­
rajsze burze jako najpoważniejsze ja­
kie zanotowano od lat. Oczyszczenie 
ulic i uprzątnięcie powalonych wichu­
rą drzew zajmnie co najmniej 10 dni 
i kosztować będzie miasto około 
$200,000. W dniu wczorajszym uprząt­
nięto przeszło siedemset starych 
drzew blokujących główne ulice. 
Biuro Donovana otrzymało 3,800 mel­
dunków o powalonych drzewach, któ­
re blokowały ulice. Biuro Wydziału 
Lasów otrzymało 500 meldunków o 
drzewach, które padając uszkodziły 
zaparkowane na poboczach ulic sa­
mochody.

Burza uderzyła na miasto około 
godz. 4:15 rano. Najsilniejszy jej atak 
wraz z wichurą dochodzącą do 75 
mil na godz. i ulewnym deszczem, 
dotknął dzielnice północne i północno- 
zachodnie.

Na lotnisku międzynarodowym 
O’Hare wszyscy pracownicy wieży 
kontrolnej opuścili stanowiska, ponie­
waż zachodziła obawa, że silna wichu­
ra może uszkodzić oszklone pomiesz­
czenia. Ruch na lotnisku przerwano 
dó godz. 6 rano. Dwa małe samoloty 
stojące na lotnisku pod gołym nie­
bem zostały przewrócone przez wiatr 
i zniszczone. Również samolot “Fly­
ing Tiger” DC-8 został poważnie 
uszkodzony.

Zrzeszenie Towarzystw Ubezpiecze­
niowych wstępnie oblicza, że ogólna 
suma wypłat za uszkodzenia i znisz­
czenia dokonane przez wczorajsze

burze przekroczyły milion dolarów.
Z przedmieść, najbardziej ucierpia­

ły osiedla: Elk Grove Village, Des 
Plaines, Park Ridge, Bedford Park, 
Elgin i Lombard. W zachodniej części 
Lombard ewakuowano 500 mieszkań­
ców osiedla w którym wichura zer­
wała dachy na budynkach mieszkal­
nych. Na szczęście tylko dwie osoby 
odniosły lekkie obrażenia.

W fabryce mechanicznej w Elk 
Grove Village również wichura zer­
wała dach. Ulewny deszcz powięk­
szył szkody zalewając hale fabryczne 
i niszcząc sprzęt i materiał. Wstępne 
obliczenia strat podają sumę $500,000.

Niemniejsze zniszczenia dokonała 
wczorajsza burza w osiedlach Mount 
Prospect, Oak Lawn, Buffalo Grove, 
Villa Park i Brookfield.

Około 200,000 odbiorców energii 
elektrycznej pozbawionych było jej 
dostawy przez kilka godzin. Ekipy 
naprawcze nie zdążyły usunąć wszyst­
kich zniszczeń i do dziś rano około 
38,000 domów i przedsiębiorstw jest 
pozbawione elektryczności.

Podczas gdy nad rejonem Wielkich 
Jezior szalały burze, w pasie dotknię­
tym falą upałów śmierć zbierała dal­
sze żniwo. Z 17 stanów podano, że do 
dzisiejszych godzin rannych liczba 
śmiertelnych ofiar panującej gorącz­
ki i duchoty przekroczyła 750. Tem.- 
peratury nadal utrzymują się powy­
żej 100 stopni F. i synoptycy nie 
przewidują żadnych zmian w ukła­
dach wyżowych do końca miesiąca.

Jedynie pomyślną wiadomość mo­
żemy zanotować w Chicago. Komuni­
katy przewidują do soboty temperatu­
ry niższe do 80 stopni F. i, mniejszą 
wilgotność powietrza.

Na Skutek Upału 
Trzech Więźniów Zmarlo

Wskutek dużego upału, którego je­
steśmy świadkami przez ostatnie dni 
zmarlo dwóch więźniów zakładu kar­
nego Menard i jeden więzień pobli­
skiego zakładu psychiatrycznego.

Asystent dyrektora zakładów kar­
nych na stan Illinois, Michael Lane 
odwiedził we wtorek pomieszczenia 
więzienne w Menard celem zorien­
towania się w panujących tam wa­
runkach i wprowadzenia ewentual­
nych ulepszeń dla ich mieszkańców 
podczas upalnych dni.

Jak oświadczył Lane temperatura 
w wielu celach więziennych w ciągu 
ostatniego tygodnia utrzymywała się 
przez całą dobę powyżej 100 stopni F.

Władze więzienne zwiększyły więc 
porcje lodów i napojów chłodzących 
podawanych dla więźniów, by w ten 
sposób uczynić dla nich znośniejsze 
warunki bytu.

Wielu więźniów także zostało ode­
słanych na leczenie, aby w czasie naj­
większych upałów rozładować panu­
jące w celach przepełnienie.

W obu wspomnianych zakładach nie 
zanotowano z powodu upału jakich­
kolwiek rozruchów i buntów. Zakład 
karny w Menard jest obecnie naj­
większym więzieniem w Illinois, prze­
bywa w nim 2,600 więźniów, w są­
siednim zakładzie psychiatrycznym

Tablice z Napisem 
“Na Sprzedaż” 

Zagrożone
Szereg organizacji społecznych, 

działających na terenie poszczegól­
nych dzielnic, prowadzi akcję mającą 
na celu uchylenie wyroku sądu w 
sprawie zezwolenia firmom realno- 
ściowym na wystawienie tablic z na­
pisem “na sprzedaż” przed domami, 
które są do nabycia w ich biurach. 
Akcja ta spotkała się z zaintereso­
waniem i poparciem w Ratuszu i wła­
dze miejskie noszą się z zamiarem 
złożenia apelacji od wyroku Sądu 
Okręgowego.

znalazło schronienie natomiast 330 
skazańców.

Podobnie nie doszło do jakichkol­
wiek zaburzeń w innych więzieniach.

Wszędzie w ciągu ostatniego ty­
godnia zanotowano wysoką tempera­
turę, ale nie tak wysoką, jak w wię­
zieniu Menard. Poza trzema wspo­
mnianymi wypadkami śmierci nie 
stwierdzono wśród więźniów żadnych 
poważniejszych chorób spowodowa­
nych upałem. Upał dal się we znaki 
nie tylko więźniom, lecz także per­
sonelowi więziennemu.

Na skutek m.in. upału 323 więźniów 
zostanie wcześniej zwolnionych z od­
siadywanej kary. Planowane są m.in. 
zwolnienia na najbliższy czwartek i 
piątek. Zwolnienie większej ilości 
więźniów przed terminem pozwoli na 
rozładowanie przepełnionych cel i 
tym samym stworzenie dla pozo­
stałych więźniów znośniejszych wa­
runków bytu.

We wtorek w więzieniach stanowych 
znajdowało się o 207 więźniów więcej 
niż ilość dostępnych tam miejsc.

Władze więzienne przewidują, że 
w najbliższy piątek przybędzie nowy 
transport więźniów. Stanowe zakłady 
karne zapełnią się więc znowu nowymi 
przestępcami.

Planowane wcześniejsze wypusz­
czenie więźniów na wolność będzie 
czwartym w tym roku. W sumie 871 
więźniów zwolnionych zostanie ze 
stanowych więzień we wcześniejszym 
terminie.

Podejrzany o Napad 
Zatrzymany w Areszcie
Steven Finney, 22, podejrzany o 

napad na kobietę w dniu 4 lipca, 
na północno zachodniej stronie, o czym 
informowaliśmy czytelników, decyzją 
sędziego został zatrzymany w aresz­
cie do rozpoczęcia sprawy. Sędzia 
Thomas Cafeey zmniejszył wysokość 
nałożonej na podejrzanego kaucji z 
$50,000 do $20,000 biorąc pod uwagę 
jego przeszłość kryminalną.

3 Policjantów Podejrzanych 
o Nadużycie Swej Władzy

3 policjantów podejrzanych o spo­
wodowanie śmierci 52-letniego męż­
czyzny, którego aresztowali oni za 
palenie papierosa w kolejce miejskiej, 
jak wykazało dochodzenie pobiło 
wcześniej innego mężczyznę na stacji 
kolejki miejskiej u zbiegu ulicy Wil­
son i Broadway.

52-letni Richard Ramey, zamie­
szkały przy 5813 S. Emerald Ave. 
w dniu 6 lipca odniósł wiele obrażeń 
ciała w bójce z trzema policjantami, 
która miała miejsce w kolejce na 
trasie Jackson Park-Englewood w 
pobliżu stacji przy 35 ul. Mężczyzna 
przewieziony został do szpitala Mer­
cy, gdzie w 5 godzin później zmarł.

Sekcja zwłok przeprowadzona przez 
biuro Cook County Medical Exami­
ners wykazała, że przyczyną śmierci 
były ciężkie, zewnętrzne i wewnętrzne 
obrażenia ciała.

Wyniki dotychczasowego śledztwa 
przekazane zostały do biura stano­
wego prokuratora i United States 
Attorney’s Office celem zbadania 
ewentualnych wykroczeń natury kry­
minalnej i z zakresu cywilnego, któ­
rych dopuścili się policjanci.

Pracownicy biura stanowego pro­
kuratora otrzymali z Office of Pro­
fessional Standards (OPS) informa­
cję, że policjanci Louis Klisz, Fred 
Earullo i Fred Christiano byli wcze-

Nastolatek Skazany 
Na 50 Lat Więzienia

Członek działającego na zachodniej 
stronie gangu ulicznego skazany zo­
stał za popełnienie morderstwa oraz 
próbę popełnienia morderstwa na 50 
lat pobytu w więzieniu. Przestępstwa 
tego dokonał mając lat 15.

Liczący lat 17 David Perez, 1435 
Washtenaw, skazany został na zamor­
dowanie w dniu 5 sierpnia 1978 r. 
15-letniego Wilfredo Dones. Miało to 
.miejsce w pobliżu domu pod adresem 
3135 N. Kenmore. Dones przechodził 
tędy ze swą przyjaciółką.

Perez podszedł do Donesa, biorąc 
go za członka konkurencyjnego gangu 
ulicznego, przyłożył broń do jego gło­
wy i pociągnął za spust, zabijając 
go na miejscu.

Następnie Perez zwrócił rewolwer 
w stronę przyjaciółki Donesa, 15- 
letniej Bernice Pagan. Strzelił raniąc 
ją w twarz. Dziewczynka wyleczyła 
się z rany i zeznawała w czasie roz­
prawy.

śniej oskarżeni o pobicie 30-letniego 
Richarda Seager’a w dniu 24 kwietnia 
na stacji kolejki przy Broadway i 
Wilson.

W czasie rozprawy sądowej, która 
dotyczyła wyżej wspomnianego wy­
padku Seager, kierowca ciężarówki 
zeznał, że policjanci sprowokowali go 
do kłótni, zachodząc mu drogę na pe­
ronie kolejki. Byli oni w cywilnym 
ubraniu i bez większego powodu ka­
zali mu opuścić stację. Seager był 
wówczas w towarzystwie swej żony, 
23-letniej Nancy i będąc pod wpływem 
alkoholu nie miał zamiaru nieumun- 
durowanym przedstawicielom służby 
bezpieczeństwa ustąpić z drogi.

W czasie bójki, która wywiązała 
się pomiędzy policjantami a nim, 
policjanci Klisz i Earullo trzymali 
go, a Christiano zadawał ku kolejne 
ciosy pałką policyjną.

W wyniku walki Seager znalazł się 
w szpitalu Weiss Memorial, gdzie jego 
rana głowy otrzymała 13 szwów.

Na podstawie orzeczenia sądu Sea­
ger skazany został na roczne prze­
bywanie pod kontrolą sądu. W czasie 
rozprawy sądowej policjanci zeznali, 
że oskarżony awanturował się ze swoją 
żoną na peronie kolejki i odmówił 
opuszczenia stacji na ich prośbę.

Oświadczyli oni także, że wszczął 
on walkę, kopiąc jednego z nich.

Podobnie w sprawie Ramey’a prze­
słuchiwani policjanci zeznali, że 
poszkodowany wszczął bójkę, odma­
wiając zaprzestania palenia papierosa 
w wagonie kolejki.

$926 Min.
Dla Wydziału Transportu

Gubernator Thompson znalazł 
wczoraj czas w trakcie zajęć związa­
nych z Konwencją Partii Republikań­
skiej odbywającą się w Detroit aby 
przejrzeć i podpisać ustawę przyzna­
jącą $926 min dla Stanowego Wydzia­
łu Transportu. Sumę tę wcześniej za­
twierdzili ustawodawcy.

Thompson zmniejszył przewidzianą 
przez ustawodawców kwotę o $250,000. 
Pieniądze te przeznaczono na progra­
my studiów na temat transportu 
przy uniwersytetach stanowych. 
Thompson powiedział, że na podobny 
program władze federalne przezna­
czyły w tym roku fiskalnym fundusze, 
nie widzi więc powodu do dublowania 
programu.

Byrne Zamierza Ustąpić z Komitetu 
Krajowego Partii Demokratycznej
Mayor Byrne postanowiła ustąpić 

ze swego stanowiska w Krajowym 
Komitecie Partii Demokratycz­
nej. Kadencja jej wygasa w sier­
pniu.

Byrne zasiadała w Komitecie Kra­
jowym — jako jedna z przedstawi­
cieli stanu — od ośmiu lat. Zawia­
domiła ona Johna Touhy, stanowego 
przewodniczącego Partii Demokra­
tycznej, że brak czasu nie pozwala 
jej na kontynuowanie tej funkcji. 
Wiadomość podana została przez se­
kretarza prasowego pani Byrne, za­
razem jej męża — Jay McMul- 
len’a.

Touhy zwołał zebranie centralnego 
komitetu stanowego Partii na 30 lip­
ca, celem wybrania 10 delegatów,

Ofiary Zatrucia 
Tlenkiem Węgla

Będący w odwiedzinach u znajo­
mych, Ronald Sternado, stwierdził w 
pewnym momencie, że wszyscy obec­
ni w mieszkaniu zdradzają objawy 
zatrucia. Ponieważ i on sam zaczął 
czuć mdłości i silny ból głowy pod­
niósł telefon i wezwał straż pożar­
ną. Pomoc medyczna okazała się 
konieczna dla wszystkich sześciu osób. 
Ulegli oni zatruciu tlenkiem węgla. 
Źródła trującego gazu nie szukano 
długo. W garażu przylegającym do 
domu przy samochodzie, w którym 
pracował motor, znaleziono martwe­
go ojca pani domu, 72-letniego Ralpha 
White. Badania w wydziale medycy­
ny sądowej ustali co było przyczy­
ną śmierci kierowcy, który po uru­
chomieniu motoru nie wyjechał z 
garażu.

Zarwał Się Sufit 
w Biurze

W budynku w śródmieściu, na 12 
piętrze, gdzie mieści się Wydział 
Opieki nad Dzieckiem, podczas urzę­
dowania nagle zarwał się sufit w 
jednym z pomieszczeń. W biurze tym 
pracowały trzy sekretarki w momen­
cie wypadku. Wszystkim trzem udzie­
lono pierwsze pomocy po przewiezie­
niu ich do Northwestern Memorial 
Hospital. Stan ich określono jako lek­
ki. Specjalna komisja bada przyczyny 
zarwania się sufitu. 

którzy wejdą do komitetu krajowe­
go.

Wiadomość ta ujawniona została 
po tym, jak McMullen, który pełni 
również stanowisko płatnego doradcy 
swej żony, stwierdził, że pani Byrne 
przyjmie stanowisko na następną, 
4-letnią kadencję, w wypadku, jeśli 
zostanie wybrana.

“Przekazałem wam pewne błędne 
informacje” — oświadczył wobec 
przedstawiciela dziennika Chicago 
Tribune MaMullen we wtorek. “Mia­
łem wrażenie, że pozostanie ona w 
komitecie, ale pomyliłem się. Doszła 
ona do wniosku, że brak czasu nie 
pozwala jej na to i nie ma też 
potrzeby, by została w komitecie”.

“Jak wam wiadomo, mayor Daley 
nigdy nie był członkiem Krajowego 
Komitetu”.

Pani Byrne wybrana została do 
komitetu, stanowiącego instytucję, 
kierującą partią w skali krajowej, 
w r. 1972 — dzięki poparciu śp. 
mayora Daley. W komitecie uważa­
na była za jego rzecznika.

W ostatnich latach odgrywała ra­
czej nieznaczną rolę w komitecie. 
Sporo szumu uczyniła jednakże w li­
stopadzie ub.r. na posiedzeniu w San 
Antonio, gdy skrytykowała prezyden­
ta Cartera, wysuwając na kandydata 
sen. E. Kennedy.

Tragedia 
Na Parkingu

Philip McClary, 28, oczekiwał przy 
samochodzie na parkingu przy 1525

* 53-a ul., na swą małżonkę, która 
pracowała w banku. Arzine McClary, 
27, była na urlopie i przyszła z 7- 
letnią córeczką odwiedzić kolegów. 
Między małżeństwem istniały pewne 
napięcia. Kiedy Arzine zbliżała się 
do zaparkowanego samochodu, mąż 
nagle skierował w jej stronę pistolet 
i oddał strzał raniąc ją ciężko w gło­
wę, po czym przyłożył pistolet do 
własnej skroni, zabijając się na miej­
scu. Wszystko to działo się na oczach 
dziecka. Arzine przewieziono do szpi­
tala Billings. Lekarze stwierdzili, że 
kula przeszyła czaszkę i uszkodziła 
mózg. Stan jej określono jako kry­
tyczny.


